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ROK VIN (1952) Środa, 1 października 


Janina Balcerzak pracownik spo- 
łeczny, (CAF) 


. 


« 


omówi Krajowa Narada 


Przodujących Kobiet Miast i Wsi 


W dniach 4 i 5 października br. odbędzie się w Łodzi Krajowa Narada 
Przodujących Kobiet Miast i Wsi. Tysiące kobiet, najlepszych przedsta- 
wicielek robotnic, chłopek mało- i średniorolnych, gospodarujących in- 
dywidualnie i członkiń spółdzielni produkcyjnych, inteligencji technicz- 
nej i twórczej, pracownic na polu oświaty i kultury, pracownic handlu 
uspołecznionego, gospodyń domowych — zbierze się, aby wspólnie omó- 
wić dorobek kobiet w Polsce Ludowej, ich rolę i zadania we Froncie Na- 
rodowym walki o pokój i Plan 6-letni, ich zadania w zbliżających się 
wyborach do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej. 


Stefan Czarnecki n i 
dzieciństwo, tak jak tysiące robot- | Chin podaje: 
niczych dzieci w okresie władzy| Przewodniczący Centralnego Rzą- 
obszarników i kapitalistów. Do du Ludowego Chin Mao Tse-Tung 


miał trudne 


szkoły chodził obdarty i często 
głodny. Kiedy skończył szkołę po- 


ko dzieci bogatych. 


kę w warsztatach kolejowych. 
chciał zostać Ślusarzem. W tam- 
tych czasach trzeba było długo, 
terminować, zanim zdobyło się za- 
wód. Z wielkim trudem udało się 


pomocnikiem maszynisty. A dopie- 
ro po kilku latach pozwolono mu 
prowadzić parowóz. 


Jako młody chłopak wstąpił Ste- 
fan Czarnecki do PPS-lewicy, aby 
walczyć w jej szeregach przeciw- 
ko wyzyskiwaczom. Kiedy w 1939 
roku Armia Radziecka wyzwoliła 
ziemie Zachodniej Ukrainy, Stefan 
Czarnecki wstąpił do radzieckiej 
służby kolejowej. Poznał przodu- 
jące metody pracy kolejarzy ra- 
dzieckich. Poznał troskę władzy 
radzieckiej o człowieka pracy. 


W latach okupacji hitlerowskiej 
Czarnecki był prześladowany przez 
oprawców z gestapo. 


Kiedy w roku 1945 przyjechał do 

Polski, rozpoczął pracę w Parowo- 
zowni Byqdgoszcz- Wschód. 
W 1946 roku wstąpił do Polskiej | 
Partii Robotniczej, aby w jej sze- | 
regach walczyć o sżczęście i do- ' 
brobyt Ojczyzny. 


Bydgoszcz- Wschód. Otoczony jest 
powszechnym . szacunkiem załogi, 
bo własnym przykładem wskazuje, 
jak należy walczyć o przedtermi- 
nową realizację Planu 6-letniego. 

Stefan Czarnecki, wierny Syn 
klasy robotniczej, w pełni zasłu- 
guje na to, aby w Sejmie Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej repre- 
zentować robotników i chłopów. 
Zasłużył na ten zaszczyt swoją 0- 
fiarną pracą dla Ojczyzny. 


Oskar Lange, profesor ekonomii. 
(CAF) 


W roku 1919 Stefan zaczął a| 


Mao Tse - Tung 
przyjął premiera 
Mongolskiej Republiki Ludowej 


PEKIN (PAP) Agencja Nowych 


przyjął 30 września premiera Mon- 


wszechną, musiał zacząć pracę. Do | golskiej Republiki Ludowej — Ce- 
średnich szkół chodziły wtedy tyl- | denbala. 


Premierowi Cedenbalowi towarzy- 
szyli: wicepremier i minister spraw 
zagranicznych Lhamsurun, minister 
oświaty Szirendyb i ambasador Mon 


| golskiej Republiki Ludowej *w Chi- 
Stefanowi  Czarneckiemu zostać |nach — Jargalsaihan. 


Na przyjęciu obecni byli również 
sekretarz generalny Centralnej Lu- 
dowej Rady Rządowej Lin Bo-Cziui, 


| premier i minister spraw zagranicz- 
|nych Czou En-Lai. 


Przygotowując się do Krajowej 
Narady kobiety pracujące zawodowo 
coraz szerzej wciągają się do współ- 
zawodnictwa socjalistycznego o peł- 
né wykonanie zadań produkcyjnych 
trzeciego roku Planu 6-letniego. Ko- 
biety pracujące wskazują wielu ty- 
siącom kobiet, które jeszcze zawodo- 
wo nie pracują — drogę do awansu, 
drogę do pełnego włączenia: się do 
budownictwa siły i bogactwa Polski, 
mocnego ogniwa w obozie pokoju. 

Nasze chłopki mobilizują się do 
wydajniejszej pracy nad podniesie- 
niem produkcji rolnej i terminowe- 
go wykonania wszystkich obowiąz- 
ków wobec Państwa, do rozbudowy 
spółdzielni produkcyjnych. Kobiety 
wzmagają swój udział w pracy rad 
narodowych, kontroli społecznej 
żłobków, przedszkoli i innych pla- 
cówek socjalnych i usługowych. Ak- 
tyw organizacji kobiecych uświada- 


„mia kobietom-matkom ich doniosłe 


zadania w wychowaniu dzieci i u- 
trwalaniu podstawowej komórki spo- 
łecznej, jaką jest rodzina. 

W ramach przygotowań do Kra- 
jowej Narady odbywają się woje- 
wódzkie zebrania kobiet pracują- 
cych w różnych gałęziach naszej 
gospodarki narodowej. 


Zarejestrowanie listy kandydatów 


Frontu Narodowego . 
w okregu wyborczym nr 14 Inowrocław 


Okręgowa Komisja 
nr 14 w Inowrocławiu podaje do 
wiadomości: 

Na podstawie art. 46 Ustawy z 
dnia 1 sierpnia 1952 r. — Ordynacja 


Wyborcza do Sejmu Polskiej Rzeczy-, 1. 


pospolitej Ludowej — Okręgowa Ko- 
misja Wyborcza nr 14 w Inowrocła- 
wiu podaje do publicznej wiadomości, 
że w okręgu wyborczym Nr 14 w Ino 


Komitet Frontu Narodowego w Ino- 
wrocławiu następująca lista: kandy- 
datów na posłów i kandydatów na 
zastępów posłów. 
Kandydaci na posłów: 

1. Tadeusz Gede — inżynier elek- 
tryk, wiceprezes Rady Ministrów; 
Stanisław Stachacz — kolejarz, 
przewodniczący Zarządu Główne- 
go Związku Zawodowego Koleja- 


rzy; 

. Witold Zacharewicz — profesor, 
prorektor Uniwersytetu Mikołaja 
Kopernika w Toruniu; 

„ Paweł Nahajowski — szewc, pre- 
zes Izby Rzemieślniczej w Byd- 
goszczy; 


2 kroniki dyplomatycznej 


2. 


rankiewicz przyjął w dniu 30 bm. 
ambasadora nadzwyczajnego i pełno- 
mocnego Chińskiej Republiki Ludo- 
wej w Polsce pana Tsen Yun-Tsua- 


na. 
W dniu 30 bm. ambasador nadzwy- 
czajny i pełnomocny Chińskiej Re- 


„publiki Ludowej w Polsce pan Tsen 


Yun-Tsuan złożył wizytę wieemini- 


|strowi spraw zagranicznych Stefa- 
d | nowi Wierbłowskiemu. í 


Ambasador nadzwyczajny i pełno- 
mocny Chińskiej Republiki Ludowej 


| w Polsce pan Tsen Yun-Tsuan zło- 


żyć wizytę wiceministrom handlu za- 
granicznego Czesławowi Bajerowi i 
Tadeuszowi Kropczyńskiemu. 


Wyborcza | 5. Zofia Staros 


j 


Jest teraz członkiem PZPR, przo | wrocławiu rozpatrzona i zarejestrowa | 3. 
dującym maszynistą Parðwozowni| ną została zgłoszona przez Okręgowy 


Prezes Rady Ministrów Józef 


— działaczka spo- 
łeczna; 

6. Anna Cichańska — chłopka z pow. 

Inowrocław. 

Kandydaci na zastępców posłów: 

Edward Rataj — chłop z pow. Ino 

wrocław; 

Franciszek Marmurowicz — chłop, 

członek spółdzielni produkcyjnej 

z pow. Żnin; 

Ludwika Lachtar — chłopka, czło- 

nek spółdzielni produkcyjnej, 

chlewmistrzyni z pow. Szubin. 


2. 


Agitatorzy Frontu Narodowego 
mówią z wyborcami 


Bolesław Jaskólski, formierz, przo 
downik pracy w Pomorskich Zakła= 
dach Budowy Maszyn jest agitato- 
rem Frontu Narodowego. 

W czasie przerwy obiadowej Jas- 
kólski prowadzi z robotnikami roz- 
mowy o zbliżających się wyborach. 

Dziś — stwierdza Jaskólski w jed- 
nej z takich rozmów — jesteśmy 
gospodarzami kraju i swego zakła- 
du pracy. Mamy taki sam głos, 
bezpartyjni, jak członkowie partii. 
Starzy robotnicy pamiętają dobrze, 
jak wyglądały Pomorskie Zakłady 
Budowy Maszyn przed wojną. Była 
to zacofana fabryczka, która praco- 
wała tylko 3 dni w tygodniu. Teraz 
wystarczy spojrzeć na nowe hale 
fabryczne, porównać warunki pra- 
cy odlewników w Polsce przedwrześ- 
niowej i obecnie, aby przekonać się, 
jak Rząd Ludowy spełnia wszystko 
to, co sobie wytyczył. Dlatego każdy 
z nas, świadom tych historycznych 
przemian, jakie zaszły w naszym 
kraju, każdy z nas kochający no- 
wą, Ludową Ojczyznę, walczący © 
pokój i przedterminową realizację 
Planu 6-letniego, odda swój głos na 
naszych kandydatów, których wysu- 
neliśmy ua zebraniach przedwybor- 
czych. 
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kobiet 


we Froncie Narodowym 
oraz w zbliżających się wyhorach do Sejmu 


Depesze 
Z okazji Święta narodowego 
Chińskiej Republiki Ludowej 


Do Przewodniczącego 

Centralnego Rządu Ludowego 

Chińskiej ' Republiki Ludowej 

Towarzysza Mao Tse-Tunga 

Pekin 

W trzecią rocznicę powstania Chiń- 
skiej Republiki Ludowej przesyłam 
na Wasze ręce, Towarzyszu Prze- 
wodniczący, w imieniu narodu pol- 
skiego i moim własnym, najserdecz- 
niejsze gratulacje bohaterskiemu na- 
rodowi  chińskiemu,  Centralnemu 
Rządowi Chińskiej Republiki Ludo- 
wej i Wam osobiście. 

ponujący rozwój Chińskiej Re- 
publiki Ludowej i nieugięta walka 
narodu chińskiemu przeciwko impe- 
rialistycznym zakusom stanowią do- 
niosły czynnik wzmocnienia świato- 
wego obozu postępu i pokoju, któ- 
remu przewodzi wielki Związek Ra- 
dziecki. 

Naród polski gorąco życzy brat- 
niemu narodowi chińskiemu dal- 
szych zwycięstw w walce o postęp, 
rozwój i bezpieczeństwo swej Ojczy- 
zny i utrwalenie pokoju światowego. 

(©) BOLESŁAW BIERUT 
* 


W trzecią rocznicę powstania Chiń- 
skiej Republiki Ludowej proszę przy- 
jąć, Towarzyszu Premierze, najlep- 
sze gratulacje i życzenia jakie skła- 
dam w imieniu Rządu Polskiej Rze- 
czypospolitej Ludowej i moim wła- 
snym. 

Przegląd ubiegłych trzech lat 
wszechstronnego rozwoju stosunków 
współpracy między Polską Rzeczpo- 
spolitą Ludową i Chińską Republiką 
Ludową wskazuje, że stanowią one 


poważny czynnik postępu i rozwoju 


naszych zaprzyjaźnionych krajów i 
służą wzmocnieniu światowego obo- 
zu pokoju, któremu przewodzi wielki 
Związek Radziecki. 


(—) JÓZEF CYRANKIEWICZ 
x 


Do Przewodniczącego 
Państwowej Rady Administra- 
cyjnej i Ministra Spraw Za- 
granicznych 

Centralnego Rządu Ludowego 


Chińskiej Republiki Ludowej 


Towarzyszą Czou En-Laia 

Pekin 
Z okazji trzeciej rocznicy powsta- 
nia Chińskiej Republiki Ludowej 
proszę przyjąć, Towarzyszu Premie- 
rze, najserdeczniejsze gratulacje i ży- 
czenia dalszych sukcesów w pracy 
dla dobra narodu chińskiego i spra- 

wy pokoju na całym świecie. 

(—) ST. SKRZESZEWSKI 


Uroczysta akademia 
w sali Rady Państwa 


30 września br. w przeddzień świę= 
ta narodowego Chińskiej Republiki 
Ludowej w sali Rady Państwa od- 
była się uroczysta akademia, zorga- 
nizowana przez komitet współpracy 
kulturalnej z zagranicą. 

Na akademię przybyli członkowie 
Biura Politycznego KC PZPR, człon- 
kowie Rady Państwa, członkowie 
Rządu z Premierem Józefem Cyran- 
kiewiczem na czele, przedstawiciele 
Wojska Polskiego, organizacji poli- 
tycznych i społecznych oraz przed- 
stawiciele społeczeństwa stolicy. 

Obecny był ambasador Chińskiej 
Republiki Ludowej w Polsce Tsen 
Yun-Tsuan. 

W akademii wzięli udział przed- 
stawiciele dyplomatyczni państw za- 
przyjaźnionych. 


| |dla głodujący 


udność hinduska 


wita z wdzięczno: 
pomoc są 
mieszkańców Indii 


Agencja”TASS donosi z Delhi: 

W dniu 29 września w hinduskim 
towarzystwie Czerwonego Krzyża 
odbyło się przyjęcie na cześć dele- 
gacji Wszechzwiązkowej Centralnej 
Rady Związków Zawodowych przy- 
byłej do Indii w celu wręczenia da- 
ru — żywności i pieniędzy dla gło- 
dującej ludności Indii od mas pra- 
cujących Związku Radzieckiego. 

Wśród burzliwych oklasków człon= 
ków towarzystwa i przedstawicieli 
prasy szef delegacji Czeredniczenko 
wręczył ministrowi zdrowia i prze- 
wodniczącej hinduskiego - Czerwo- 
nego Krzyża Radżkumari Amrit Ka- 
pur czek na 250 tysięcy rupii. Radż- 
kumari Amrit Kapur przekazała w 
imieniu hinduskiego towarzystwa 
Czerwonego Krzyża wyrazy serdecz- 
nej wdzięczności związkom zawodo- 
wym ZSRR, które udzieliły bezinte- 
resownej pomocy głodującej ludności 
Indii. Podkreśliła ona, że „dar ten 
jest dobitnym wyrazem dobrej woli 
Związku Radzieckiego". 

W dniu 30 września delegacja ra- 
dzieckich związków zawodowych od- 
leciała do Madras, dokąd przybędą 
statki radzieckie z ładunkiem żyw- 
ności. 


Nowy rok 
akademicki 


W dniu rozpoczęcia roku akade- 
mickiego nasuwa się myśl o ogrom= 
nym rozwoju naszego szkolnictwa 
wyższego. Kraj, który liczy mniej 
mieszkańców niż przed wojną, ma 
obecnie prawie trzykroć więcej wyż- 
szych uczelni i studentów. W Polsce 
przedwrześniowej, w roku szkolnym 
1938-39 istniały 32 wyższe uczelnie, 
na które uczęszczało 48 tysięcy mło- 
dzieży. Tym cyfrom przeciwstawia 
Polska Ludowa w ub. roku szkolnym 


kracji ludowej nowe miasta uniwer- 
syteckie: Łódź, Katowice, Toruń, 
Gliwice, Białystok, Szczecin, Olsztyn, 
Wrocław, Gdańsk. 

Nie tylko powszechny zapał do 
wiedzy uwolnionych z ucisku kapi- 
talistycznego mas tłumaczy pęd do 
wyższych studiów. Wskutek prze- 
mian ustrojowo- gospodarczych, ol- 
brzymiego rozwoju przemysłu, po- 
mnożenia placówek i instytucji nau- 
kowych, upowszechnienia kultury i 
sztuki wzrosło wielokrotnie zapo- 
trzebowanie na lekarzy, inżynierów, 
agrotechników, biologów, nauczycie- 
li, oświatowców, bibliotekarzy i 
wszelkich innych wykwalifikowa- 
nych specjalistów. Jest przy tym ce$ 
chą znamienną ustroju idącego ku 
socjalizmowi, że proces powyższy, 
jak dowodzi przykład ZSRR jest nie- 
przerwany i cechuje go nieustanny 
wzrost. 

Przed absolwentem wyższej uczel- 
ni w Polsce Ludowej nie stoi wid- 
mo bezrobocia. Nie obawiamy się 
nadprodukcji inteligencji, lecz prze- 
ciwnie robimy wszystko, aby pomno- 
żyć jej kadry. Nie do pomyślenia 
jest dzisiaj np. absolwent wydziału 
prawnego lub młody inżynier, który 
by pracował w braku właściwego 
zajęcia jako woźny. A przecież w 0- 
kresie panowania sanacji zjawiska 
tego rodzaju były tak częste, że we- 
szły jako typowe do literatury 0- 
wych ponurych czasów. 

Wszakże nie tylko liczba szkół 
wyższych się vodniosła w stopniu, ja- 
ki ludziom okresu przedwojennego 
wydawać się mógł dla Polski nie- 
osiągalny. Zmienił się również skład 
socjalny młodzieży studiującej, stu- 
dia uniwersyteckie nie są — jak 
przed wojną — przywilejem warst- 
wy posiadających. Niemal 2/3 mło- 
dzieży studenckiej na wyższych u- 
czelniach to obecnie dzieci robotni- 
ków i chłopów pracujących. W prze- 
ciwieństwie do awanturującego się 
korpofanta i „wiecznego studenta“, 
obijającego się „dla fasonu“ po sa- 
lach wykładowych albo raczej rzad- 
ko do nich zaglądającego, uczy się 
dziś młodzież ogarnięta zapałem do 
pracy naukowej. Państwo przychodzi 
jej z wydatną pomocą przez stypen- 
dia i domy akademickie. Wreszcie 
opieramy nauczanie na zasadach 
światopoglądu naukowego. 

Z ufnością patrzy Polska Ludowa 
na tysiączne zastępy swej studiują- 
cej młodzieży. Szczytnym zadaniem 
młodzieży zapełniającej wyższe u- 
czelnie będzie kontynuować dzieło 
wielkiego przełomu z 1944 roku — 
współrealizować na ważnych odcine 
kach życia gospodarczego, naukowe» 
go i kulturalnego budowę socjalizmu, 
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4 7 
II Kongres Inżynierów i Techników od- 
bywa się w 6 lat po I Kongresie Inży- 
pay. t Log w w Pn a 
w at po Kongresie Inżynierów, ry | 
odbył się we wrześniu 1937 roku. Spró- 
bujmy w oparciu o te trzy k we 
daty odpowiedzieć na następujące pyta- 
nia: jakie było położenie inteligencji tech 
micznej w latach 1918—1939? 
Jakie zadania i możliwości otwarły się 
= nią z chwilą przejęcia władzy przez 
zo na czele mas pracują- 
cych miast i wsi? Jak wykonała ona swo. 
kaka w 
e 


a? 
wspólnie z klasą robotni. ~ 
nęła wyniki? ny a n 
Jakie czynniki złożyły się na ukształto- 


wanie nowej, ludowej inteligencji techni- 
eznej? 


Jakie obecnie nasze zadania na 
Okres najbliższy? 
ywy rozwoju techniki 


wiadomo w latach 1950—1951 prze: 
dość znacznie poziom 
słowej w do 
ścioletniego. 


i średniego w 
mniej więć j 
roku, RE mie: 
Jakie są perspekt: 
w latach 1955—1960 i jak należy się przy- 


nie tylko ilość produkcji prze 
gotować aby sprostać tym 


i jej efekty dla wzrostu siły 
czej, ale również koszt tej | 
pierwszym rzędzie wydajn: 
ra temu wzrostowi 
wzrost warunkuje, 5 
Jaka jest ocena wzrostu 


żynierów, 
1937 r. pt. 


Inżynierów“, czytamy następujące sfor- 


„Stwarzając niezmierne możliwości pro- 
dukowania dóbr, nowoczesny przemysł 
nie usunął kryzysów i ich skutków, nę- 
dzy i bezrobocia, tej największej plagi 

ości. Stało się wreszcie rzeczą wi- 
doczną dla każdego myślącego człowiek 
a zwłaszcza dla inżyniera, umiejącego 
myśleć logicznie i ściśle, że w założe- 
niach naszego ekonomicznego życia kry- 
je się jakiś zasadniczy błąd logiczny, ja- 
kieś nieporozumienie i absurd, w wyniku 
którego potencjalnie silny i tężn; 
organizm gospodarczy Polski został ać 
prowadzony do ostatniego krańca wy- 
czerpania, czego wyraźnym miernikiem 
est, że wskaźnik wytwórczy Polski zna- 

zł my na jednym z ostatnich miejse w 

ecie. 

Pree a 

gnęli au oczywistego wniosku, 
że należy zmienić stosunki społeczne, 
hamujące rozwój sił wytwórczych, że 


nim przemyśle w 
przedwojennym? ł 

Nie dysponujemy dla okresu prze 
jennego ścisłymi danymi, według je 


ploatacji, 


a Aj 


towarzyszy i- 


wydajności 
pracy na robotnika w wielkim i śred- 


porównaniu z okresem 


` 
ba D 


le wi wymowi ; - Wy- | chemicznych z produkcją 
Ponana SiD pirak „A w latach 


1950—1951 i zadań planu na rok 1952, Jak 


produkcji przemy- 
a a SZe- 


Przyrost produkcji przemysłu wielkiego 
roku 1952 będzie się równał | 
60 proc, produkcji z 1938 
nik dynamiki rozwojowej 
planu sześcioletniego. Istotna jest bana 
ow: 


spodar- 
rodukcji i w 
ć pracy, któ- 


ten 


należy przekazać podstawowe środki | Potników itp. Jeżeli w obliczeniu wy- 
produkcji w ręce ich prawowitych go- | dajności na robotnika uwzględnić 
s — robotników i liczbę bezrobotnych przemyśle wiel 


inteligence, 
pracującej, że należy zie! Adak 
ków przekazać m 


ło 
PE pri sam fakt opublikowania nawet 


zów i krytyki wymowę, 
zwłaszczą dziś, modę nd 


nać wyniki choćby tylko kilkuletniej go- 
spodarki planowej z wynikami 20 lat ka- 


przed- 


tach 1929—1938 
na wydajność 


stosunku do r, 
Kapitalistyczne zyski 
cy opłacali swą nę. 
ni hutnicy, górnicy, włókniarze. 

Na szeregu 


na wydajności 


wytwarzania, zmian 
rolę nowych stosunków 


ropy naftowej, o 44 proc. mniej cynku. 


Milion Polaków wywędrowało na stałe barbarzyństwem i 


pracy w ciągu całego 
ćwierćwiecza tylko nieznacznie wzrosła w 


1913, do okresu zaborów. 


pra- 


dzą i głodem bezrobot= 


przykładów spróbujemy zi- 
lustrować zmiany zachodzące w technice 
charakteryzujące 
społecznych i po- 
mocy Związku Radzieckiego które uzbroi- 
do walki z wiekowym za- 


z Polski w latach mi - wojennych. | (oklaski) 
W ich liczbie był pora kaka 1 pora W przedwojennym hutnictwie wielkie 
nicy, dla których nie było pracy w oj- 


wyczerpały się jednak możliwości. 


międzynaro- 
- nie- 


„Koncerny i kartele omotały produkcję, 
zagraniczni specjaliści wykonywali naj- 
prace, do k 
rych nie dopuszczano Polaków. Operują- 
„ce w Polsce firmy odstępowały licencje 

tylko na półfabrykaty lub na przestarza- 
łe by, s np. na wycofane z pro- 
dukcji w Szwajcarii silniki „Brown= 
Boveri“, Dla konstruktorów i projektan- 
tów polskich prawie nie było pracy“, 

„Nad rynkiem pracy ciążyło bezrobo- 
eie nie tylko niewykwalifikowanych 
1 kwalifikowanych robotników, lecz i pra- 
ceowników umysłowych. 

„W okowach kapitalistycznego systemu 

ły się ogromne zasoby talen- 
i uzdolnień, których tyle jest w ma- 
ch narodu polskiego. Oto w jakich wa- 
runkach obradował Kongres Inżynierów 
w 1837 r“ . r 
„ „Minężo półtora roku od zakończenia 
ostatniej najstrasziwszej w dziejach woj- 
my. W grudniu 1946 r. zebrał się w Kato- 
wicach Pierwszy w Polsce Ludowej Kon- 
gres Inżynierów i Techników. Na Kon- 
gres ten przybyli inżynierowie | technicy, 
którzy wspólnie z klasą robotniczą z ruin 
i zgliszcz, nieraz jeszcze wśród huku po- 
cisków, o chłodzie į głodzie odbudowy- 
wali tabryki, kopalnie i huty, uruchamia- 
N koleje i łączność, szli na Ziemie Odzy- 
prad w, a za EB") pg Ra- 
ą walczącym u jej ku Woj- 
skiem Polski: ; 
przełom“ 


wzrosła w ciągu ostatnich lat 
mała ton 


ów stali“, 
„W 
piece 
o 


tężnego zgniatacza, 


mechanizacja wkroczyły 
koksowni. 

„W górnictwie 
ne i doniosłe 


zmiany techniczne. W 


pojawiły się już kombajny „Donbas“ 


dzieckiej. Ładowarki „Kaczy Dziób“ 
do sterowania 


wych. 
Uruchamia 


m.  Dokonywał się wielki 


„Tematem obrad był plan 3-letni. Pol- 
scy naukowcy inżynierowie i technicy 
tym razem już nie snuli marzeń, lecz 
= m = qpryr er posz "re rozwoju, 

rowali drogę polskiej myś technicznej 
i naukowej, podejmowali wielką pracę 
paca roza faeta kadr, = których 

worem s y podwoje szkół wyższych 

i średnich. s 
Minęło 6 łat į oto jesteśmy na II Kon 
gresie Inżynierów i Techników i może- 
my sprawdzić zgodność naszych słów 
możemy sprawdzić, czy ów- 

czesne nadzieje i plany ziściły się, czy 

p czę loan stworzone zostały warunki 

prawdziwej rewolucji technicznej, 
czy osiągnęliśmy zapowiedziane wyso- 
kie tempo rozwoju produkcji, czy sta- 
nęły do usług budowniczych nowego 
życia nowoczesne urządzenia i maszy- 
ny czy inteligencja techniczna otrzy- 

mała rzeczywiście możność; ni i- 

ezonego stosowania swej wiedzy, do- 

spindesenia, inwencji i patriotycznego 
zapału. 

Plan trzyletni, który był przedmiotem 

pierwszego Kongresu, plan odbu- 
dowy i rozbudowy gospodarki narodowej 
został przedterminowo wykonany we 
wszystkich dziedzinach gospodarki naro- 
dowej. Poziom produkcji przemysłowej 
em osiągnął w stosunku do 1938 r. 
wskaźnik 168 a w przeliczeniu na jedne- 
go mieszkańca — 236 proc. Dochód naro- 
y na jednego mieszkańca osiągnął 
wskaźnik 175 proc, 

Na Kongresie zjednoczeniowym Pol- 
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej w 
roku 1948 po raz pierwszy przedstawione 
zostąły wytyczne projektu planu sześcio- 
letniego na okres 1950/55, Po raz pierw- 
szy stanęły przed polską inteligencją teeh 
niczną tego rodzaju zadania. Po raz 
pierwszy w historii Polski mógł pawstać 
plan ekonomiczny oznaczający świadome, 
zgodne z prawami rozwoju społecznego 
kształtowanie przyszłości kraju į narodu“. 

Tempo przyrostu produkcji, osiągnięte 
w ostatnich latach oznacza, że w ciągu 

lku lat realizujemy postęp produkcyj- 

czny i kulturalny, jaki pań- 


się dziesiątki rodzajów 


nizmy polskiej konstrukcji. 


do mechanicznego urabiania węgla, 
mysłu i Li) 


W przemyśle maszynowym zach: 
ostatnich dwóch latach głębokie prze 
ny. Wyrabia się setki nowych typów 


logię, produkcję 


obróbkę bezwiórową”. 

Cechą postępu technicznego jest 
dukcją ciężkich, wysokowydajnych 
szyn i urządzeń. 
przemyśle gumowym wielką prasę o 
cisku 6 tys, ton, uruchomiono 
ciężkich młotów, buduje się ciężkie 
niki do urządzeń górniczych 1250 i 


cowaniu jest 100-tono 


polskiej konstrukcji. W 1958 roku 


chomimy pierwszą 
kowych 0,5 m3, w 1954 — 1 m3“, 


jemy paliwa syntetyczne. 
przemysłową skalę produkowane jest 
tetyczne włókno „Polan“, 


dukcji. 


tyka, uwolniona z jarzma kapitalis 
nych rekinów Francji, 


i krajów demokracji ludowej. 


stalowni 
milion bez 
dzięki rozbudowie, skróceniu 
remontów, instalowaniu suwnice stalowych 
lejniczych, złomowych itd. Opanowano 
ZR kilkudziesięciu nowych gatun- 


roku 1953 będą zautomatyzowane 
stalownicze w Hucie Kościuszko. 
zwycięskim pochodzie nowej techniki 
mówi uruchomienie w bieżącym roku po- 
wspaniałego produktu 
przodującej techniki radzieckiej na hucie 
Bobrek. Automatyzacja i kompleksowa 
już na teren 


polskim zachodzą poważ- 


ub, 


roku ruszyły pierwsze kombajny. Obok 
importowanych ze Związku Radzieckiego 


+» wy 


konane w kraju według dokumentacji ra- 


zdo 


były sobie pełne prawo obywatelstwa w 
kopalniach węgla. Uruchomiono urządze- 
nia taśm  transportero- 


no- 


wych mechanizmów według dokumentacji 
i wzorów radzieckich i pierwsze mecha- 


Ulepsza się 
i wykańcza prototyp tak zwanego łupacza 


po- 


inżyniera Popowicza, 
ktorą wynalazcy. 


w 
mia- 
ma- 


szyn, urządzeń, stosuje się nową techno- 


potokow modernizację 
i mechanizację o ewnictwa, rozszerza się 


pro- 
ma- 


Oddano do użytku w 


na- 


łona P 


1500 


KW, produkuje się czerparki kubełkowe 
do piasku o wydajności 800 m3/godz., wa- 
gi 800 ton, własnej konstrukcji, w opra- 


wy dźwig pływający 


uru- 


produkcję koparek łyż- 


„W przemyśle chemicznym postęp tech- 
niczny wyraża się przede wszystkim w 
uruchomieniu poważnej i rosnącej ilości 
nowych i cennych produktów. Produku- 
Na wielko- 


syn- 


owoc wielo- 
letniej pracy zespołu naukowców i tech= 
ników entuzjastów. Na bazie nowouzy- 
skanych surowców rodzi się duży prze- 
mysł tworzyw sztucznych. Rośnie liczba 
szlachetnych barwników polskiej pro- 


W dziedzinie leków polska farmaceu- 


tycz- 


Szwajcarii 
i Niemiec, osiąga piękne wyniki dzięki 
pomocy techniki Związku Radzieckiego 


Przeprowadzono udane próby stosowa- 
nia nawozów płynnych, rozpoczyna się 


uruchomienia 166 prób w skali 


nictwem okresu kapitalistycznego. 


tów budowlanych liczy przeciętnie po 3. 
tysiące robotników, a są place budowy 
ane kilkanaście tysięcy robot- 
ników, 


„| CY, wdraża się budownictwo potokowe, 
szybkościowe, 
metod jak 
kład montaż kotłów w Jaworznie, sy- 
stem dysp: 
Hucie, zespołowe metody pracy, które da- 
ją zwielokrotnienie 
rarce i w innych dzi 


pro; 
tys pracowników tych biur opracowuje 


szych budów, w tym projekty nowoczes- 
nych olbrzymów przemysłowych. 


nie z projektów zagranicznych z wyjąt- 
ki 


Stalowej Woli i Moście. 


strującej -. garścią przykładów rozwój 
i osiągnięcia naszej techniki, należałoby 
jeszcze odpowiedzieć na pytanie: 


jalistyczna technika“, 


domo — prawie wszystkie omówione ele- 
menty 


je zastosowanie uprz: 
mysłowionych krajach kapitalistycznych? 


talistycznej odmienne założenia i odmien- 
ny cel, co znajduje swój wyraz w kon- 
kretnych opracowaniach konstrukeyjnych | i 
i projektach budowlano 
nych. Celem socjalistycznej techniki 


snących źródeł zysków lub ich utrzyma- 


wane, niszczone lub przeci 
safesach magnatów kapitału". 


z Polsce, zwłaszcza w przemyśle włókien- 


w toku produkcji czynniki szkodliwe dla 


zdrowia ludzkiego jak zapylenie, zady- 
mienie, 


pracy, 


chodów budowane według projektów ra- 
dzieckich, wykazują podobne cechy. Me- 


Fragmenty referatu wiceprzewoda. P KPG min. E, Szyra. 
f granulacja nawozów azotowych | fosforo- 


tem ScHeiblerów i Grohmanów, Eitingo- 
zane cą SAR Ka ak 
„Zagadnienie ochrony pr 
musi zagadnieniem uję w planie pra- 
cy każdego biura projektowego, konstruk 


O rozmiarach 


cznej w bieżącym roku, torskiego, każdego, PODU w 13 

pszą ilustracją osiągni: hnicz- | badawczego, < ego planu ugprawnień 
pycłi Peda di jest s j nasze- | techniczno - organizacyjnych nW zakła- 
go budownictwa w wnaniu z bu „| dach pracy. k 


PU 
„W związku ze stwierdzeniem potężnego 
rozwoju socjalistycznej techniki w Polsce 


W ZAKRESIE STOSUNKU ILO- Ludowej nasuwa się pytanie: Co j 
| pęt dejgga de por pa pra we | źródłem decydującym tych pb 
inne eszkałne je: $ przeobrażeń w produkcji i technice 
większe od budownictwa przedwojenne- S 


ny: 

naszego kraju? 
Po pierwsze; arae władzy pras, lud 
lski, przez bohaterską Klasę ro czą, 

|= ez = umożliwiły uru- 

chomienie wszystkie 

Znikł wszelki ślad 

i koszmarnym 


2) STOSUNEK JAKOŚCIOWY: rozmiar 
i złożoność w 


nych wynosiła 500 
r Po drugie: pomoc Związku Radzieckie- 
a PR R 4 go (oklaski, Bez dostaw ze Związku Ra- 
eckiego maszyn, urzą , wyposażenia 
całych fabryk, nie byłoby możliwe osiąg- 
nięcie takiego tempa rozwoju produkcji 
i takiego szybkiego tempa wzrostu tech- 
niki. Bez pomocy naukowo - technicznej 
Z Radzieckiego nie moglibyśmy 
opanować w tak krótkim czasie nowych 
konstrukcji- i nowych technologii“. 

„W ramach wieloletnich umów ze Związ 
kiem Radzieckim i krajami demokracji 
ludowej realizuje się i rozwija wzajemne 
powiązanie planów produkcyjnych na za- 
łożeniach najbardziej korzystnej dla każ- 
dego kraju specjalizacji w zakresie pro- 
dukcji eksportowej. W ramach w: a- 
cy naukowo - technicznej z ami de- 
mokracji ludowej korzystamy również z 
dorobku technicznego i z doświadczenia 
Czechosłowacji, Niemieckiej Republiki 


Demokratycznej, Węgierskiej Republiki 
Ludowej i innych państw obozu pokoju, 
saa u“, 


wego w r. 1952, 


3) KONCENTRACJA PRODUKCJI: w 
roku 1935 na 1.587 przedsiębiorstw bu- 
dowlanych około 1.100 przedsiębiorstw 
liczyło do 50 robotników j tylko 10 — 
więcej niż tysiąc robotników. 

W 1952 roku 200 zjednoczeń obu resor- 


L4 
Zmienia się radykalnie organizacja pra- 


montaż blokowy według 
radzieckich na przy- 
torski, na przykład w Nowej 


dajności 
ach', 

„Roboty ziemne zostały echanizo- 
wane w 40 proc, Osiągnięto już w tej 
dziedzinie poziom założony w Planie 
6-letnim na rok 1955 (oklaski). W 1953 r. 
zakłada się mechanizację tych robót w 
55 proc. Na rok 1953 przewiduje się me- 
chanizację 97 proc. produkcji betonu, 
gdy Plan 6-letni zakłada w 1955 roku — 


85 proc. i 
„Ogromne zmiany zaszły w zakresie 
. 36 biur projektowych i 20 


w mu- 
demokracji i 
„Jakie czynniki wpłynęły i wpływają 
w pierwszym dzie na formowanie 
się nowego oblicza inteligencji technicz- 
nej w Polsce? 
Tymi czynnikami są: 
1 Szybki wzrost ilościowy i jakościo- 
wy kadr inteligencji technicznej, or- 
ganizacja i rozwój placówek naukowo- 
badawczych, a 
2 Rozwój potężnego ruchu współza- 
wodnictwa pracy i udział inteligen- 
cji technicznej w tym ruchu. 
3 Rosnąca jedność moralno - politycz- 
na narodu w walce o Pokój i Plan 
6-letni, rozwój uczuć patriotycznych jako 
bodźca moralnego o wielkiej sile oddzia- 
ływania. 
4 Krytyka i samokrytyka jako meto- 
da twórczego oddziaływania na przy 
spieszenie postępu społecznego i produk- 
cyjnego. 
5 Warunki i bodźce materialne, ke 
wierające swój wpływ na wydaj 
1 dyscyplinę pracy. - 


proc. dokumentacji budowlanej dla na- 


Przed wojną budowano prawie wyłącz- 


em, i tylko częściowo dokumentacji 


O skróceniu cyklu produkcyjnego 
świadczą takie dane: ` 

Przed wojną dom mieszkalny, prze- 
-ciętnie mniejszy od dzisiejszego, budo- 
wano 2—3 lata, obecnie są już dostępne 


ówimy te czynniki w wymienion 
takie terminy, jak dom ok. 10 tys. me- kolejności S. -o 
trów sześciennych w 180 dni. 
Odsetek izb o jednorocznym cyklu W SPRAWIE KADR 
budowy stale wzrasta. Takie fabryki Sama technika nie wystarczy. Potrzeb- 


ni są ludzie, którzy opanują technikę, Po- 
trzebne są nie tylko kadry, posiadające 
odpowiednią wiedzę i kwalifikacje zawo- 
dowe, ale kadry świadome nowej, wiel- 
kiej roli społecznej którą mają do speł- 
nienia, kadry związane z klasą robotni- 
czą, patriotyczne i ofiarne. 

W roku 1938 mieliśmy w  Politechni- 
kach 7.500 studentów, obecnie rhamy ich 
ponad 33 tysiące w Politechnikach i po- 
nad 11 tysięcy w Wieczorowych Szkołach 
Inżynierskich. 


Przed wojną mieliśmy 5 proc. synów 
i córek robotników i chłopów w szkołach 
wyższych technidłnych, dziś 70 proc. Licz. 
ba absolwentów wzrasta z roku na rok. 
W sumie dyplomy inżynierów w Polsce 
Ludowej otrzymało około 21 tys. inżynie- 
rów. Tytuły inżynierskie otrzymało setki 
zdolnych robotników i techników o du- 
żej praktyce produkcyjnej. Liczby te bę- 
dą narastać. 

W roku 1958 Wieczorowe Szkoły Inży- 
nierskie obejmujące górników, hutników 

innych robotników i techników, dadzą 
już ponad 1.300 absolwentów, 

Liczby wyżej podane należy zestawić 
z cyfrą 667 absolwentów w r. 1938 oraz 
ze stanem inżynierów, których liczba w 
r. 1945 szacowana była na ok. 10—11 tysię- 


jak przędzalnia piotrkowska buduje się 
poniżej roku. Mamy już za sobą takie 
wyczyny jak budowa dużej hali prze- 
mysłowej w 28 dni. A przecież nie je- 
steśmy zadowoleni z naszego budownic- 
twa, uważamy, że pracuje jeszcze zbyt 
drogo i jeszcze zbyt powoli. Ale już 
wymienione przesłanki rewolucji techni 
cznej mówią o tym, jakie się otworzyły 
możliwości przed budowniczymi na- 
szych zakładów i naszego nowego życia. 
Na zakończenie tej części referatu, ilu- 


Jaki jest właściwy sens określenia „SOC 


— jeśli — jak wia- 


postępu technicznego znajdują swo 
również w wysoko e 


Socjalistyczną technikę różnią od kapi- 


inwes 


tycyj- 


nie za cenę pogłębienia wyzysku i ucisku . W r. 1938 było zaledwie 3 tys. ucz- 
robotników, zw ich zdrowia, a często ów w szkołach zawodowych o kierunku 
i życia. Postęp techniczny w ustroju ka- | technicznym, w 1955 r. — 157 tysięcy“, 

pitalistycznym zależny jest od woli fa- „Z danych tych ika, że zmienił 
brykanta: jeśli przynosi on zyski wów- się skład polskiej inteligencji technicz- 
czas znajduje zastosowanie, jeśli nej, że większość inżynierów i techni- 


ów, to są dziś wychowankowfe szkół 
wyższych i średnich Polski Ludowej, że 
poważną część tej kadry stanowią lu- 
dzie wysunięci bezpośrednio od war- 
-sztatów . produkcji“, 

„Problem nowych i starych kadr uległ 


„W okresie kapitai czn zbudowano 
pLEy głębokiej zmianie Nie przeciwstawiamy 


setki zakładów przemysłowych, | ich sobie wzajemnie. Wiemy jakie są Za- 
urągających elementarnym zasadom. hi- | lety i minusy starych kadr, wiemy jakie 
gieny i bezpieczeństwa pracy.“ są zalety i minusy młodych, niedoświad- 

Jak te zakłady? czonych kadr. Część starych kadr wciąż 


jeszcze jest niekiedy obarczona skłonno- 
ścią do zapatrzenia się w przeszłość, do 
ugrząźnięcia w przeszłości i nie dostrzega 
nowych pierwiastków życia, 

„Nazywa się to — mówił Towarzysz 
Stalin — zatraceniem poczucia tego co 
nowe. Jest to bardzo poważna i niebez- 
pieczna wada. Co do młodych kadr, to 
nie posiadają one — mówił Tow, Stalin — 
rzecz jasna, tego doświadczenia, hartu, 


nowego 
i pestek | 
mie posiadając 


posz: lnych procesów technologii, me- | znajomości rzeczy, siły orientacji, jakie 
chanizację transportu i przeładunku. Roz- | mają stare kadry, ale 

p e, architektura, urządzenia soc- 1) młode kadry stanowią większość, 
jalne, urządzenia klimatyzacyjne, zapew- 2) są młode i nie grozi im na razie, 
nią i dogodne warunki pracy. że staną się niezdolne do pracy, 
(Oklaski). Gdziekolwiek mogą powstać 3) mają pod dostatkiem poczucia tego, 


co nowe, tę dobrą cechę każdego praw- 
dziwego bolszewika, 
nadmierne promieniowanie, wa- 


hermetyzację lub wentylację ca- 
poszczególnych stanowisk 


Warszawska i Lubelska Fabryki Samo- 


jest czas, 
i kroczyć 
nimi i staną się ich godną zmianą. A za 
tem zadanie polega nie na tym, by o- 
rientować się tylko na kadry stare, al- 
bo też tylko na nowe, ale na tym, 


kiedy dogonią kadry stare 


chanizacja i automatyzacja obejmują na- wziąć Yars na skojarzenie, na połącze- 
wet drobne czyności, wymagające jednak | nie kadr starych i młodych w jedną 


wysiłku fizycznego”. 
W przemyśle włókienniczym na pod- 
stawie projektu radzieckiego zbudowano 
wspaniałe hale piotrkowskiej przędza!- 
ni, w których każdy robotnik i robotni- 

ca — włókniarka widzą wyraźnie różni- | 
ce między światem socjalizmu a świą- 


wspóiną orkiestrę pracy Partii i Pań-| 
stwa”. y 
Z zagadnieniem starych i młodych kadr 
łączy się również problem kadr partyj- 
nych i bezpartyjnych. Szczególnie cen- 
nym zjawiskiem ostatniego roku jest 
wzrost aktywności bezpartyjnej części in- 


pod kryteri! 
| znajomości człowieka jest ocena jego kon 


į nowatorzy wrastają w fotele, 


4) rosną i uczą się tak szybko, rozwi- ; 
hanie temperatury, tam stosuje się klima- | jają się tak gwałtownie, 


że niedaleki , 
tyzację, 
tych 


będą ramię przy ramieniu z | 


+ 
żeby | 


teligencji technicznenj, której w obec= 
e warunkac. }; 


h należy się szczególna 


troska i opieka. W igr retr Frontu Na- 


rodowe; artyjni ińżynierowie i tech 

NEO ERA Loft 
wa. 

waa wo olet zawodowej 1 


ich obecnemu poziomowi rozwoju, ich O= 
ambicjom. Zdecydowanie zwalł- 
czać więc należy -sek stosunek jaki 
do :b rtyjnych fachowców ujawnia się 
gdzieniegdzie i wyraża w niższym sza= 
cpusaie ich zasług i produk= 
cyjnych. 
"rak samo zwalcząć należy tolerowanie 


kuitu niefachowości, niewłaściwego, pa= 
pierkowego doboru kadr, nieprzestrzega- 
nia zasady, że sta um 


kretnej działalności i wyników jego pra- 
cy. 

Waarze się niekiedy, że młodzi duchem 
fachowcy starej daty są pionierami po- 
stępu technicznego i myśli postępowej, a 
młodzi i szybko awansowani wczorajsi 


ą 
się w biurokratów i hamują postęp tech- 
niczny. Podstawą naszego osądu jest 0- 
cena pracy w próbie ogniowej krytyki, 
ocena wyników w walce nowego przeciw 
staremu, nie za biurkiem i w 
deklaracjach lecz w praktycznej dzia» 
łalności w walce o postęp y, o 
rozwój współzawodnictwa pracy, o łama= 
nie Parana norm technicznych 
maszyn i urzą s 

Osiągnięcie wyższego poziomu techniki, 
wychowanie nowych kadr technicznych, 
realizacja budownictwa na skalę niezna- 
ną kt par Pyza nowych form 
rozwoju nauki. à 

Powołano dziesiątki nowych instytu= 
tów naukowo-badawczych, stworzono dla 
nich warsztaty i laboratoria, La kop m 
to kadry profesorów i asystentów szk: 

ch do współpracy w rozwiązywa= 
niu najważniejszych zagadnień produkcji. 

W pierwszych latach wyniki były jed» 
nak niezadowalające, ążyły na pracy 
kadr naukowych stare nawyki i pogląd 
tradycje  wybujałego indywidualizmu, 
niechęć: do zespołowej pracy, niewiara w 
możliwość planowania pracy naukowej, 
Poz przed tematyką zgłaszaną z ze- 
wnątrz., Ę 

w pierwszym okresie również inży= 
nierowie i technicy w produkcji nie do= 
ceniali konieczności i wagi w: mey 
z instytutami i pomocy instytutów. 
ostatnim okresie nastąpił poważny prze- 
łom. Proces zbliżania nauki i produkcji 
dojrzał w niektórych dziedzinach na ty- 
le, że istotnej wagi nabiera problem bie- 
żącego i długofalowego planowania pracy 
placówek naukowych. 

Był okres, w którym nauka nie na- 
dążała za produkcją. Nastąpił okres, w 
którym nauka zbliżyła się do produkcji 
i należy przejść do okresu, w którym 
nauka zacznie wyprzedzać produkcję i 
przygotowywać przyszłe rozwiązania 
techniczne dla wielkich zadań następ- 
nego Planu 5-letniego (oklaski). 

Obok instytutów naukowo-badawczych, 
laboratoriów i zakładów doświadczalnych 
powstały po wojnie dziesiątki biur kon- 
struktorskich, centralnych i  zakłado- 
wych, dziesiątki biur projektowych, -za- 
p waga] kilkadziesiąt tysięcy pra- 
cowników. 'Te pracownie odpowiednio 
wyposażone i udoskonalone stanowią kuże 
nię postępu technicznego. 


W SPRAWIE WSPÓŁZAWODNICTWA 


Aródzka mete ip postę e siłą 
społeczną o ogromnym ęgu jest ros- 
nąca aktywność produkcyjna klasy ro- 
botniczej, walczącej o dalszy rozwój u- 
stroju, w którym interesy osobiste pra- 
cownika i interesy społeczeństwa są cał- 
kowicie zbieżne. Zmienia się stosunek 
do maszyn. Ze znienawidzonego narzę* 
dzia wyzysku i kapitalistycznej eksploa- 
acji staje się maszyna narzędziem ułat- 
wienia i ulżenia w pracy, poprawy losu, 
wzrostu bogactwa społecznego, źródłem 
siły i potęgi Ludowej Ojczyzny. W tych 
warunkach rozwija się, krzepnie i wzbo» 
gaca swoje formy najpiękniejszy ruch 
współczesności, socjalistyczny ruch współ 
zawodnictwa pracy. 

Obecnie na bazie nowej techniki roz- 
wija się nowa wyższa forma współza- 
wodnictwa pracy — ruch typu stacha= 
nowskiego, którego cechą jest nie tył- 
ko usprawnianie dotąd stosowanych me 
tod pracy, głębokich zmian w or - 
zacji i technice produkcji. Twórcza 
krytyka i samokrytyka mas pracują- 
cych, ich awangardy — przodowników 
pracy, stwarza nieustanny bodziec dla 
kadr inżynieryjno-technicznych, przy 
ciąga i włącza te kadry do wspólnej 
z klasą robotniczą walki o pokonywa- 
nie trudności, o wykonywanie i prze- 
kraczanie planu. 

Powstało w Polsce tysiące brygad łą- 
czących inżynierów, techników i robot- 
ników. Do tych brygad przyłączają -się 
dziś pracownicy nauki. Brygady te po- 
dejmują i rozwiązują najtrudniejsze za- 
dania techniczne i organizacyjne w da- 
nym zakładzie pracy. 

Niezależnie ód tego, dziesiątki tysię- 
cy inżynierów i techników przyłączają 
się bezpośrednio do udziału w organiza” 
cji, kierownictwie i w upowszechnieniu 
metod masowego współzawodnictwa pra- 
cy, dając tym wyraz swojej społecznej 
aktywności, odczuwając ten proces jako 
|wzajemne zbliżenie żołnierzy i dowód- 
ców, jako realizację nowych stosunków 
między inżynier: , technikami i robot- 
w socjalistycznym zakładzie 

| pracy, 


Szczególnym elementem postępu tech- 
nicznego, przejawem wspaniałych, no- 
wych sił rozwoju społeczeństwa jest ruch 
masowego racjonalizatorstwa i wynalaze 
czości, W roku 1948 było 2200 zgłoszeń ue 
sprawnień, udoskonaleń i wynalazków, 
w roku 1951 — 54 tysiące, a w pierwszej 
połowie 1952 roku — ponad 46 tysięcy, 
Jeden projekt przypada w całym prze» 
myśle na 13 pracowników, a w przemys 
śle maszynowym na 8 pracowników. 

70 proc. zgłoszeń pochodzi od robotage 
ków, którzy w warunkach władzy ludo» 
wej z roku na rok rozszerzają swój hoe 
ryzont myślowy, głębiej wnikają w tech» 
nike produkcji, aktywnie i twórczo wale 
|ezą o wzrost wydajności pracy. 

Przechodzę do sprawy jedności mo- 
ralno-polityczhej i patriotyzmu, jako 
bodźców rozwoju i kształtowania się 
nowego oblicza inteligencji technicz- 
nej. 

Nowoformująca się ludowa intelle 


 gencja techniczna tym sie różni od sta- 


rej przedwojennej inteligencji, że pracu» 
jąc dla narodu, a nie dla kosmopolitycz. 
nego kapitału może swój patriotvzm wy» 


(Ciąg dalszy na str. 4) 
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Obce słówka 


Adekwantny, fi- 
topatologia, siur- 
pryza, poliglotyzm 
i dziesiątki innych 
wyrazów obcych 
pozostają dla byd 
goszczan taje- 
mnicą ponieważ 
; od dłuższego cza- 

su w kięgarniach brak słownika wy 
razów obcych. Słownik taki potrze- 
bny jest młodzieży, robotnikom, 
chłopom, inteligentom. Tymczasem 
na zapytanie w księgarniach otrzy- 
mujemy niezmiennie od dłuższego 
czasu niezmienną odpowiedź: 

— Niestety, wyczerpany. 

Możeby tak więc „Dom Książki” 
słowem ojczystym przypomniał 
naszym wydawcom, że bez stowni- 
ka wyrazów obcych w wielu wy- 
padkach trudno żyć i pracować. 

(ż-fa) 


Zobowiązanie nauczycieli 
języka rosyjskiego 


Aktyw Sekcji języka rosyjskiego 
Okręgowego Ośrodka Kształcenia i 
Doskonalenia Kadr Pedagogicznych 
Szkolnictwa Zawodowego powziął na 
specjalnym zebraniu  zobowiąza- 
nie długofalowe z okazji wyborów 


PAŹDZIERNIK DZIŚ: 
A Jana z Dukli, 
E A Danuty 
|. E2 JUTRO: | 


NN NN NN 


_ przeprowadzenia Międzyokręgowego | 


Konkursu w celu pobudzenia i wię- | 
kszego zainteresowania młodzieży 
językiem Lenina i Stalina. 


Raj dla szczurów 


przy ul. Długosza 5 


Wszyscy wiedzą jak ważną i ko- 
nieczną dla zdrowia jest higiena oto- 
czenia, Czy jednak naprawdę wszy- 
scy? Š 

Zajrzyjmy na podwórko domu 
przy ul. Długosza 5. Mieszkańcy tego 
domu skarżą się na często pojawia- 
jące się szczury. Cóż dziwnego? Na 
niezamkniętym, a co gorsza — pię- 
trzącym się wielkim stosem śmietni- 
sku mają one przecież swój raj. 

Dziwne doprawdy rzeczy dzieją się 
pod tą piątką. Śmieci bowiem wy- 
wozi się tu dopiero wtedy, kiedy za- 
pełnią prócz śmietnika część prowa- 
dzącej doń ścieżki. 


Brak nitów 
do bransoletek zegarka 


Są w sklepach w wielkim wybo- 
rze skórzane bransoletki do zegar- 
ków, ale cóż, brak przy nich tzw. 
nitów, czyli blaszek przytwierdza- 
jących pasek do zegarka. 

Trzeba być rzeczywiście racjona- 
lizatorem, by obmyśleć jakiś inny 
sposób na przytwierdzenie zegarka | 
do rzemyka, bo o tak prostej rzeczy, 
jak owe nity nasza dystrybucja za- 
pomniała! — Dla naszych spółdziel- 
ni otwiera się wdzięczne pole, by 

"przy wyzyskaniu odpadków dostar- 


Ucza sie 


Jurek Peck - samotny kuchcik w żeńskim gronie 


Wysoki, z szerokimi oknami, jas- 
ny gmach przy ul. Markwarta. Wnę- 
trze wykładane jasno-szarą kamien- 
ną posadzką. Jesteśmy w założo= 
nym rok temu Państwowym 4-let- 
nim Technikum Gastronomicznym. 

Na razie w budynku panuje cisza, 
Za chwilę jednak korytarze ożywia- 
ją się gwarem licznych — bo 148 — 
wychowanek i chowanków. Tra- 
filiśmy na dużą pauzę. W jednym 
momencie otacza nas grupka cie- 
kawych dziewcząt z 3 kl. Techni- 
kum, z którymi odrazu zawieramy 
znajomość, 

Oto Irka Zymmerówna, przewod- 
nicząca szkolnego kółka redakcyj- 
nego, córka ślusarza maszynowego z 
Bydgoskiej Fabryki Narzędzi. Jest 
bardzo zadowolona z nauki w Tech- 
nikum. Pragnie ją szybko ukoń- 
czyć by stanąć do pracy w ulubio- 
nym zawodzie., 

A oto Ela Zielińsih — as Tech- 
nikum w nauce i ulubienica koleża- 
nek. Bardzo jej do twarzy'w gra- 
natowym mundurku, przepasanym 
estetycznym, białym  fartuszkiem. 
Przyszła do nas wprost z warszta- 
tów szkolnych. 

I jeszcze Hala Morgańska, jasna 
blondyneczka, córka kierownika po- 
ciągu PKP, również członek kółka 
redakcyjnego, które w szkole cieszy 
się dużym poważaniem. Halinka po 
ukończeniu szkoły, pragnie poświęcić 
się wyższym studiom pedagogicznym. 

Nasze miłe rozmówczynie opowia- 
dają o swojej klasie: 

— Mimo, że przyszłyśmy tu z róż- 
nych szkół i razem uczymy się do- 
piero rok, bardzo się ze sobą zży- 
łyśmy. 

— Tak wesołej i zgranej klasy 
jak nasza nie ma chyba w całej 
szkole — mówi Ela Zielińska. 

Klasa 3-T — same dziewczęta — 
posiada jeden sa zk Jest nim Ju- 
rek Peck. Początkowo czuł się bar- 
dzo nieswójo w tej gromadzie dziew- 
cząt, a sztuka kulinarna nie uda- 
wała mu się zupełnie. Rezolutne 
gosposie jednak prędko go ośmieliły 
i zdążyły w przeciągu roku przy- 
zwyczaić go do pozornie kobiecych 
tylko zajęć. 5 

W Technikum 80 proc. uczniów to 
członkowie ZMP. Na ostatnim o0- 
gólnym zebraniu obrano nowego 
przewodniczącego Zarządu Szkolne- 
go, a został nim kol. Wiesław Przy- 


Czyn wyborczy 
spółdzielni usługowych 


Dla poparcia czynem programu 
wyborczego Frontu Narodowego i 
uczczenia XIX Zjazdu WKP(b) — 24 
spółdzielnie pracy zrzeszone w 
Zw. Branżowym Spółdzielni Usługo- 
wych woj. bydgoskiego podjęły zobo- 
wiązania przedterminowego wykona- 
nia planu produkcyjnego za rok 
1952. 

Kontrola realizacji wykonania wy- 
kazuje, że akcja powyższa znalazła 
pełne zrozumienie w szeregach spół 
dzielców, którzy świadomi swych za- 
dań stają w _ szeregach jednolitego 


i Frontu Narodowego dając państwu 


czyć tak pożądane nity do bransole- l ludowemu dodatkowe ponad plano- 


tek. (Ep) 


Nasze recenzie 
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piewacy = 
pe rzadkości należą u nas osobne | 
koncerty chórów, a zwłaszcza taki | 
monstre — koncert, w którym biorą u-| 
dział zmasowane chóry danego ośrodka. 
Trzeba dopiero czekać na jakąś specjal- 
ną okazję, jak ta z ostatniej niedzieli, 
gdy Zjednoczenie Pol. Zespołów Śpiew. | 
w związku z miesiace edbudowy War- :' 
szawy koncert wokalny tego rodzaju 
urządziło, Publiczność więc skwapliwie 
skorzystała z tej sposobności i wypełni- 
ła sale oraz poczekalnię Domu Sztuki 

ponad granice ich pojemności, 


Przesunęło się przez estradę 9 czoło- | og 


wych męskich i mieszanych chórów 
Bydgoszczy (brak nam jeszcze żeńskich 
i chłopięcych), które alfabetycznie wy* 
mienimy wraz z’ ich dyrygentami: 
ARION (A» Rybka), DZWON (W. witt- 
stock), ECHO LEŚNE I HALKA (L. Ma- 
tuszak), HASŁO (A. Rybka), HARMO- 
NIA (B. Błoch), LEO (Cz. Kabaciński), | 
LUTNIA (Fr. Zieliński), ZWIĄZEK NAU: | 
CZYC. (T. Juszczyk) Mimo to program, 
nie był przeładowany, bo po wstępnym ; 
odśpiewaniu unisono przez połączone 
chóry pod batutą FE. Reziera pieśni ma- | 
sowych, każdy z chórów wykonał tylko 
po 2 lub 3. ugtwory. wyłącznie pieśni lu- 
dowe i masowe i to w układzie współ- 
czesnych naszych i radzieckich kompo- | 
zytorów. Zasługuje przy tym niepomi- 
nięcie również pieśni kaszubskich i o na- 
szym morzu, jak to przystało na chóry | 
pomorskie. 


we wartości. 


Warszawie 


4 
Q "cze programu miało zatem cha- 
rakter jednolity, a dzięki zmienia 
jącym się zespołom — bardzo urozmai- 
cony. Poziom zaś wykonawczy poszcze- 
gólnych chórów, choć ze względu na do- 
bór śpiewaków o różnym materiale gło- 
sowym, różnej kulturze muzycznej i spo- 
sobie interpretowania nie mógł być z na- 
tury rzeczy u wszystkich ten sam, nie 
schodził jednak nigdy poniżej linii arty- 
stycznej, a często mógł zadowolić nawet 
bardzo wybredne wymagania i to nie 
tylko w zespołach wyróżnionych w skali | 
wej (jak „Arion” i chór 
związku Naucz.) Wiemy zaś, że walka 
z pewnym manieryzmem, widocznym w 
skłonności chórów do zbytniego przecią- 
gania fermat, do jaskrawych przesko- 
ków w dynamice i do zacierania wyrazu | 
utworu przy konieczności przestrzegania ; 
niezbędnej dyscypliny zwłaszcza w tran- | 
skrypcji pieśni solowej na chóralną w| 
ogóle do łatwych zadań wcale nie należy. 
Dla tych znów, którzy by pragnęli, 
by wśród tej rozbrzmiewającej stale z 
estrady wokalnej masy dźwiękowej, dla 
wytchnienia znalazły się i pauzy muzycz- | 
ne, program też wprowadził bardzo mile | 
przyjęte sola barytonowe — W. Prabuc- 
kiego i fletowe — L. Tejkowskiego. 
> ODKRESLIMY jeszcze bardzo skła. 
dną i sprawną, a niełatwą organi- 
zację koncertu, w którym przecież przez | 
estrade przewinęło się kilkaset śpiewa- ! 
czek i śpiewaków. M. Piątkiewicz 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


| wizytą u sympatycznych gosposi | 
szłuki kulinarnej 


zamiejscowych musiało zrezygnować | 
z nauki w tej szkole. 


bylski — ony aktywista orga- 
nizacyjny w le. 

Dla uczczenia Programu Wybor- 
czego Frontu Narodowego i XIX 
Zjazdu WKP(b), nadchodzących wy- 
borów do Sejmu Polskiej Rzeczy- 
pospolitej Ludowej — Koło Szkol- 
ne podjęło szereg zobowiązań i m. in. 
postanowiło na zebraniach  klaso- 
wych zapoznać młodzież z ordyna- 
cją wyborczą i zaprenumerować w 
100 proc. „Sztandar Młodych“. - Na 
najbliższą przyszłość zaś zaprojekto- 
wano pomoc PGR-om w wykopkach. 

Technikum jest dobrze wyposa- 
żone w pomoce naukowe, 
własne pracownie technologiczne, 
warsztaty szkolne. W tym roku 
szkolnym staraniem Komitetu Opie- 
kuńczego PSS otrzyma własny ga- 
binet chemiczny. « 

Największą bolączką uczniów jest 


brak internatu wskutek czego wielu 


W nadchodzącą niedzielę Polskie 
Towarzystwo — Turystyczno-Krajo- 
znawcze i redakcja IKP urządzają 
atrakcyjną wycieczkę rowerową po 
Bydgoszczy. Wycieczka ta, organi- 


OLD'* BOYE KOLEJARZA 
— GWKS GRUDZIĄDZ 


Dziś o godz. 15 na Stadionie Leśnym 


Kolejarza Bydgoszczy przy ul. Północnej 
odbędzie się finałowe spotkanie w piłkę 
nożną o Puchar Polski na szczeblu wo- 
jewódzkim, do którego zakwalifikowały 
się zespoły old-boyów Kolejarza Byd- 
goszcz i GWKS Grudziądz. Zespół „we- 
teranów'* Kolejarza Bydgoszcz tdas o d 
następującym składzie: Sobieralski, je 
ta, Walczak, Kempiński, Górecki, Stock, 
Lubawy II, Adamowicz, Walkowiak, Ku- 
balczak, Ziółkowski, Lubawy I, Wiśniceki, 
Rzeżuski, Michałowicz. Zwycięzca po- 
wyższego spotkania wyjedzie w dniu 19 
bm. do Rzeszowa, celem rozegrania me- 
czu na szczeblu centralnym z mistrzem 
WKKF Rzeszów. 

Dzisiejszy pojedynek odbędzie się w ra- 
mach Miesiąca Budowy. Warszawy. 


TRÓJMECZ PIŁKARSKI SKS-ÓW 
W tych dniach SKS Handlowiec Byd- 
goszcz żorganizował na Stadionie Letnim 
ZS Gwardia trójmecz piłki nożnej zespo- 
łów szkolnych, w których uczestniczyły: 
SKS Handlowiec, SKS Statystyczne i SKS 
Pocztowiec. Wyniki poszczególnych spot- 
kań przedstawiają się następująco: 
Handlowiec — Statystyczne 8:1, Handlo 
wiec — Pocztowiec 6:0, Pocztowiec — Sta- 
tystyczne 4:2. W ogólnej punktacji pierw 
sze miejsce zajął SKS Handlowiec przed 
Pocztowcem i SKS Statystyczne. 


NARADY ROBOCZE ZS SPÓJNIA 
Rada Okręgowa ZS Spójnia Bydgoszcz 
zwołuje na dzień 5 bm. narady robocze 
aktywu sportowego w następujących mia- 
stach: w Bydgoszczy Al. 1 Maja 63, w 
Grudziądzu ul. Szewska 2, w Toruniu ul. 
Podmurna 38, w Inowrocławiu, ul. Dwor- 
cowa 52 oraz we Włocławku ul. Piwna 3. 
Na porządku dziennym Sprawa zebrań 
w związku z akcją wyborczą oraz spra- 
wozdanie z wykonania dotychczasowych 
planów w zdobywaniu odznak SPO, szko- 
lenia oraz wyników uzyskanych przez 
wyczynowców. 


NARADA SĘDZIÓW PIŁKARSKICH 

W niedzielę, 5 bm. o godz. 9 w sali kon- 
ferencyjnej WKKF przy ul. Zamojskiego 
nr 2 w Bydgoszczy (pok. nr 53) odbędzie 
się narada robocza aktywu sędziów piłki 
nożnej w Ad e ze zmianami w inter- 
pretacji niektórych przepisów gry w pił- 
kę nożną wprowadzonych w życie na 
podstawie uchwały Sekcji Piłki Nożnej 
WKKF. Udział w naradzie winni wziąć 
wszyscy sędziowie klasy wojewódzkiej 
i państwowej. 


o KOMUNIKATY 


ZEBRANIE KS OGNIWO 

Zebranie sekcji tenisa stołowego KS 
Ogniwo przy WRN odbędzie się w dniu 
jutrzejszym o godz. 17,30 w szałasie przy 
ul. Babia" Wieś. 

TRENINGI SEKCJI TENISOWEJ 

Treningi sekcji tenisowej ZS Budowlani 
odbywać się będą w sali gimnastycznej 
ZS Włókniarz przy ul. Gen. Stalina w 
każdą sobotę od godz. 17,30—18,30. 

KURS MODELARSKI LM 

Dziś o godz. 16 w modelarni Ligi Mor- 
skiej przy ul. Dworcowej 11 w Bydgosz- 
czy odbędzie się otwarcie kursu mode- 
larskiego. Zgłoszenia kandydatów przyj- 
muje się jeszcze dziś w godzinach 8—16. 

NARADA I ODCZYT 

Zarząd Okręgu TPPR zawiadamia że 
narada Wojewódzkiego Koła Prelegentów 
odbędzie się dziś — 1 października — o 
godz. 18 w sali własnej (Al. 1 Maja 46 — 
I ptr.). Na odczyt „Sojusz i pomoc ZSRR 
gwarancją naszej niepodległości'* — Za- 
rząd spp" prosi również aktywistów 
T Pi P. R. 


m 


x Aparat fotograficzny znaleziono w 
pociągu popularnym z Gdańska. 

x Zegarek na rękę znaleziono dnia 30 
września przy Al. 1 Maja 


nie na co prawda 
znalazłoby się na 4 
jest ono jednak dotychczas zamiesz- 


poena wek. Co rok garnie się do Techni- 


ZAPRASZAMY 


na tour de Bydgoszcz 


f 


3 
A głosuje 
52 nasza Ulica? 


0" nr 113 — siedziba komisji 
przy ul. Fornalskiej 42. W obwo 
dzie tyra głosują mieszkańcy ulic: 
Bielickiej, Horodelskiej, Mariackiej, 


kane przez osoby prywatne. Za na-| żuyławy, M. Fornalskiej, Czackiej, 
szym więc pośrednictwem Dyrekcja | Halickiej. fi 
Szkoły zwraca się z prośbą do Miej-| Obwód nr 114 — bą komisji 
skiej Rady Narodowej o przydziele- | jest szkoła nr 27 (ul. ` , Fornalskiej - 


nie im tego lub innego pomieszcze- 
nia na założenie internatu. 

Po ukończeniu Technikum i krót- 
kiej praktyce w zakładach gastro- 
nomicznych absolwenci otrzymają 
kierownictwa domów wczasowych, 
domów dziecka, internatów, stołó- 


49). W obwodzie tym ują miesz- 
kańcy ulie: Ks. Skorupki, Stroma od 
nr 18 i od nr 25 do końca, Inowroc- 
ławska, Biedaszkowo. ń 

Obwód nr 115 — siedzibą komisjł 
jest świetlica Warszt. Mechan. „Ba- 
sia“ przy ul. Kceyńskiej 35. W obwo* 
dzie tym głosują mieszkańcy ulic: 
Grobla, Wojciecha Gersona, Józefa 
Brandta, Kossaka, Krucza, Gołębia, 
Strzelecka, Pawia, Dr Potockiego, 
Kcyńska. 

Obwód nr 116 — siedzibą komisji 
jest Hotel Robotniczy przy ul. Szu- 
bińskiej 3. W obwodzie tym głosują 
mieszkańcy ulic: Gnieźnieńska, 
Żwirki i Wigury, Piękna, Orla od 
nr 37 i 66 do końca, Szubińska, Stro- 
ma od nr 1 do 5 i od nr 2 do 4, Ła- 
biszyńska. 

pd nr 117 — siedzibą komisjł 
jest szkoła nr 12 przy ul. Dąbrow- 
skiego 8. W obwodzie tym głosują 
mieszkańcy ulic: Orla od nr 2 do hr 
64 i od nr 1 do 35, Stroma od nr 7 
— 28 i od nr 6 — 16, Dąbrowskiego, 
Szwedzka, Na Wzgórzu Dąbrowskie- 
go, Filarecka, Wzgórze Dąbrowskie- 
80, Wełniany Rynek. 


zakk 
BRÓŃCÓW POKOJU 


Dnia 1 października o godz. 18 w szko= 
le — świetlicy przy ul. Nowogrodzkiej, 
odbędzie się zebranie Obwodowego 
KOP nr 5. ` 

Dnia 3. 10, o godz. 18 w szkole (ul. No- 
wogrodzka 3). odbędzie się zebranie Re- 
jonowego Komitetu Obrońców Pokoju 
nr 81, który obejmuje ulice: Chełmiń- 
ską, Czarną Drogę, Grunwaldzką nr 
59—83 i 58—78, Plac Chełmiński 3—9. 


Przeszło 2000 zł 
zebrano na SFOS 


Przeprowadźona w. ubiegłą nie- 
dzielę kwesta uliczna na odbudowę 
Warszawy przez Zw. Zaw. Praco- 
sxvników Przemysłu Spożywczego i 
Związek Zawodowy Pracowników 
Handlowych przyniosła sumę 2.669.31 
złotych. * > 

Pracownicy Przemysłu Spożywcze 
go zebrali 1.649,59 zł., a pracownicy 
Związku Zawodowego Handlowców 
1,019,72 zł. | 

Najwięcej zebrały następujące pa- 
ry: Teresa Klapa i Henryk Kowal- 
ski 126,61 zł., Cecylia Kluska i Ja- 
nina Ferr 105,77 zł. 


Od dziś 
chodzimy do teatru 
ma godz. 19 


Przypominamy wszystkim miłośni= 
kom teatru, że od dziś 1 październi- 
ka br. przedstawienia wieczorne w 
Państwowych Teatrach Ziemi Po- 


kum coraz więcej młodzieży. 

Ale czas nam pożegnać nasze miłe 
rozmówczynie. Życzymy im wszyst- 
kim dobrych rezultatów w nauce a 
w przyszłości w pracy goa A 


je 
4 


zowana pod hasłem „Kolarze — tu- 
ryści włączają się do popularyzacji 
Frontu Narodowego“, ma na celu 
pokazać bydgoszczanom zabytki kul- 
turalne, które nie każdy zna. Uczes- 
tnicy wycieczki będą mieli również 
okazję zdobycia punktów na Odzna- 
kę Turystyki Kolarskiej. 

Wycieczce towarzyszyć będzie wóz 
radiowy, który przez megafon będzie 
zwracał uwagę kolarzy na intere- 
sujące budowle miasta. 

Dla uczestników przewidziano na- 
grody książkowe. 

O miejscu zbiórki kolarzy poin- 
formujemy w najbliższych numerach. 

Wszystkich Czytelników, posiada- 
jących rowery, prosimy o stawienie ; 
się na starcie naszego „tour de Byd- 
goszcz”. Nikt nie będzie żałował mile 
spędzonego z nami--przedpołudnia. 


Orkiestra symioniczna 
rozpoczyna sezon 


Koncert 
skrzypcowy 
Bacha na dwoje skrzypiec 


W dniu 3 paź- 
dziernika rozpo- 
„czyna się w Byd- 
goszczy nowy se= 
zon koncertowy 
Pomorskiej Orkie- 
stry Symfonicz- 
nej. W pierwszym 
koncercie wezmą | 
udział dwie czoło- 
we skrzypaczki 
polskie Irena Du- 
biska i Eugenia 
Umińska, które 
wykonają z towa- 
rzyszeniem orkie- 
stry koncert, 
skrzypcowy na 
» 2208 skrzypiec 

ana Sebastiana 
E. Umińska Bacha. Koncert 
na dwoje skrzypiec jest formą mu- 
zyczną bardzo rzadko spotykaną! 
Koncertu dopełnią: symfonia, zwa- 
na „Bohaterską*, A. Borodina oraz 
muzyka do dramatu „Biała gołąbka* 
M. Karłowicza, które usłyszymy w 
interpretacji R. Mackiewicza. 


nać się będą punktualnie o godz. 19, 
a popołudniówki w niedziele i dni 
świąteczne o godz. 15.30. Prosimy o 
ścisłe przestrzeganie nowych termi+ 
nów rozpoczynania przedstawień, 
gdyż spóźniający się będą mogli 
wejść na widownię dopiero w czasie 
przerwy w spektaklu. 

Jednocześnie z dniem 1 bm. zmie- 
niono godziny urzędowania kas tea- 
tralnych. W Bydgoszczy kasy będą 
otwarte w dni powszednie (za wy= 
jątkiem piątków) od godz. 10—12 i 

Ważne są abonamenty A. Koncert 16—19, w niedziele od 14—19, a w 
odbędzie się w Teatrze ZP o godz. Toruniu od 14—19 codziennie za wy- 

| jątkiem poniedziałków. 


C9? GDZIE ? [7EDY? 


W TE ATR Bałtyk: Pustelnia Par- ® DYŻURY 


meńska I s. (17 i 19). 
Mir: Zaklęta narzeczo- 

ZIEMI POMORSKIEJ Dyżur nocny (od godz. 

Sroda: Dożywocie (19). 22—8): Apteka nr 101 Ar- 


na (19). 
Fotoplastikon: Alpy Ba- 
Czwartek: Dożywocie mii Czerwonej 14 (tel. 16- 
(19). 51) i apteka nr 12 Grun- 


warskie (od godz. 13—21). 
8 KINA SLWYSTAWY waldzka 37 (tel. 34—31). 
Pomorzanin: Grzesznicy £7 RADIO 


Muzeum: Zbiory stałe 
Poz. godz. 10—16. p 

odz. 12—19, w roda — 1 października 

bez winy (16, 18 i 20.15). ks e. p 
Polonia: Kurhan Mała. | niedziele „godz 107140) 13.55 Muzyka i komuni- 
ski (17 i 19.15). m Dom Sztuki: | katy, 1 ienśt 
chow: , Doroczna wystawa plasty | 531): 16,40 Bydg. dziennik 
Orzeł: Ditta (17 i 19.15).| ków Pomorza i Olsztyna | radiowy, 16.35 Chwila mu- 
8] AŻ wd skar- zyki, 18.00 „Z bliska i 8 
dich p EE daleka”, 18.20 Muzyka, 


(codziennie godz. 10 — 16 
Ret w święta godz. 10— 


j 18.50 Jan Maklakiewicz ło 
ki (17 i 19), i CYRK wicka suita tańców pol- 

Rozmaitości: Nowy pro-| Cyrk nr 3 (plac za sta-| skich, 19.10 Audycja z cy« 
gram aktualności nr 40| dionem Gwardii) przedsta] klu „Młode kadry literae 


(od godz. 16—23). wienią o godz. 19.30. kie Pomorza”, 


morskiej Bydgoszcz-Toruń rozpoczy= _ 


za 


t 


7 


ao Str, 4 


Doniosłe zadania inteligencji technicznej 
jedności narodu i realizacji Planu 6-letniego 


n. E. Szyra wygłoszonego na H Kongresie Inżynierów i Techników sj daf 


w umacnianiu 


Dokończenie referatu mi 


(Dokończenie ze str. 2) 


czeniem, > 
toieegać aw ONE prohi sta 


razić w aktywnym Stosunku do celów i i 

żadań stawianych przez ludzi pr: AEE m pana. e oi rawa 

Państwo Ludowe. Ten patriotyzm wyra: SR Sa ióm w czesnej i teche 

ża sie w w głębokim przywiązaniu do swo- niki. Widzimy to przykładzie nie 

jego kraju, do HEA postępowej kultury doprowadzonej do kolce rewizji norm 

narodow: redek DJ do bogatych i mało dotąd iówych, no drzewnych, konstrukcji sta- 
wietlonych tradycji w dziedzinie osiąg-| lowych, norm na blachy stałowe — na 
iięć uwaa | techniki”, penlan i setkach innych przykła- 


Polska jest krajem wieko ch tradycji 
w górnictwie i gym "Ba ; 
rozwojem tech: 
poważnie zaniedbane. 
niedbane prace nad historią rozwoju tech 


dą polskiego, jego wkładu w dziedzim 
wynalazków i odkryć, m EZ w za + 
PE aska Eana ayen 
a c 
Er pipa p ycznego go Zachodu. 


bazy ye 

oai mm JE rozwoju techniki wej 
a pma BN nie brak był rrea A 
i wynalazców w dziedzi- 
mechanizacji ciężkiej pracy. Ustrój 
zero miny dławił te talenty, pozba- 
wiał możliwości w pełni owocnej pracy, 
w wielu wypadkach krzywdził je i dep- 


"Patriotyzm inteligencji technicznej 
wyraża się również w odrzuceniu 
wszystkich tych przywar i skrzywień 
psychicznych, które w świadomość 
mniej odpornych jednostek wdrażały 
bałwochwalczy, uniżony, służalczy sto- 
sunek polskiej burżuazji do wszystkiego 
co przychodziło z Zachodu, połączony 
z pogardą dla mas pracujących, dla 
własnego narodu. 

Dziś może się nasza inteligencja na 
praktyce swoice własnych osiągnięć 
przekonać, jakim B Ai w rozwoju 

hniki służącej sprawie pokoju SE 
ustrój kąpitalistyczny w Polsce, i wj 
kim tempie możemy prześcignąć pot 
nięcia przodujących krajów apitali- 
stycznych dzięki wyzwoleniu twórczych 
sił narodu i przy pomocy pierwszego 
kraju socjalistycznego Związku Ra- 

- dzieckiego. 

Jeszcze 3—4 lata temu na na części na- 
szej inteligencji ciążył pogląd, że tech- 
niki można się uczyć przede wszystkim 
z Zachodu. Dziś sprawy te należą prze- 
ważnie do przeszłości. Wzrost wiary we 
własne siły, spotęgowany przez przykład 
i pomoc Związku Radzieckiego, przez 

racę z krajami demokracji ludo- 
wej i doświadczenia pierwszych lat Pla- 
nu Sześcioletniego, które przyniosły ży- 
wiołowy rozwój postępu technicznego i 
prac naukowo-badawczych, zapowiadają 
przełom w dotychczasowych stosunkach, 
zapowiadają poważne podniesienie ilości 
i poziomu indywidualnych i zespołowych 
osiągnięć naszej inteligencji WRA 
1 naukowej. 


W SPRAWIE KERELE I SAMO- 


Do przeżytków pr TRAW, w świa 
domości ludzi, obok kultu zachodniej 
techniki, należk również wybujały indy- 
widualizm, egoistyczna bicja, uchy- 
lanie się od zespołowo: w pracy, lęk 
przed krytyką. Siłą napędową, która w 
społeczeństwie socjalistycznym zwalcza 
tego rodzaju przeżytki, jest krytyka i sa- 
mokrytyka, jako metoda i styl socjali- 
stycznej pracy. 

Prezydent Bierut mówił na VII Plenum 
© niebezpieczeństwie biurokratyzmu. Nie- 
bezpieczeństwo to istnieje także wśród 
inteligencji technicznej. Zdarzają się 
wśród techników i to dość liczne fakty 
unikania trudności zamiast stawiania im 
czoła, formalizowanie, zastępowanie czy- 
nnej interwencji biurokratyczną pisaniną, 
— podczas gdy problemy techniczne i 
produkcyjne należy rozwiązywać tak jak 
na polu bitwy w czasie wojny: przez mo- 
bilizację inicjatywy, odwagi i koncen- 
trację wysiłków na najważniejszych od- 
cinkach (oklaski). 

Konserwatyzm, biurokracja, forma- 
lizm, ślepa rutyna — to nieubłagani 
wrogowie postępu technicznego. Kon- 
serwatyzm maskuje się często autory- 
tetem nauki i techniki, wieloletnim do- 


stwierdzenie melanieć lu- | 


dów. 
tuj Eai zasaí R a - 
ące rozwój nowej, ludowe; > 
cji ściśle z n 
elementami w mate: y= 
ralnych, 


stworzonych przez PONTE 
z R tą 2 waka Fie ans jej ilości, 
wynagra! Lazen ] 

warunków, znaczenia i kwalifikacji. 

Prezydent Bierut postawił na VII Ple- 
num zagadnienie zwalczania 
do zrównania płac, sprawę właściwych 
bodźców do podnoszenia kwalifikacji. 
! Odnosi się to w pierwszym rzędzie do 
| płac inżynierów i techników i będzie re- 
alizowane tak, aby uczeni, inżynierowie 
i bay mogli z każdym rokiem parę 
mywać lepsze warunki płacy, opie 
zdrowotnej, mieszkaniowe, odpoczynku, 
i bg kulturalnych, aby zasłużeni dla 

twa wynalazcy i racjonalizatorzy, 
į uczeni i przodownicy pracy, mogli cie- 
szyć się rosnącym uznaniem i szacun- 
kiem go narodu. (oklaski) 

Nowe ce moralne to odznaczenia 
państwowe, to możliwość najszerszej pu- 
blikącji prac naukowo-badawczych, to 
tytuły i odznaczenia dla tych, którzy je 
zdobywają nauką i doświadczeniem, ta- 
lentem, i znojnym wysił- 
kiem. Bodźce moralne to popularność 
przodujących techników, inżynierów i 
czonych, to przede wszystkim świado- 
mość że służą narodowi, że naród widzi 
x nich swoich najlepszych przedstawi- 
cieli.” 

„Pierwsze trzy lata Planu 6-letniego 
| stanowią okres niezwykle burzliwego na- 
rastania ilościowych elementów rekon- 
strukcji. technicznej gospodarki narodo- 
wej. 

W świetle tej sytuacji można sfor- 
i ga! następujące zadania na rok 
1953 i najbliższe lata Planu 6-letniego. 

Rok 1953 winien ne rokiem gene- 
ralnego podciągania i wyrównywania 
szeregów na froncie produkcji, Rok 
1953 winien być rokiem generalnej 
ofensywy w walce o jakość na wszy- 
stkich odcinkach. 

Rok 1953 winien więc być rokiem 
generalnego porządkowania  inwesty- 
cji na wszystkich stadiach ich reali- 


mr rokiem walki o ich poważne 
nie, o ich wysoką jakość. 
w celu osiągnięcia jakościowych 


zmian w technice i organizacji produk- 
cji należy skoncentrować nasze wysiłki 
i uogólnić. nasze dotychczasowe doświad- 
czenia. 

1. Poważna część trudności w walce 
o wykonanie planu związana jest z nie- 
dostateczną koordynacją zaopatrzenia 
w surowce, w półfabrykaty, paliwa i 
energię przy równocześnie poważnym 
martnotrawstwie w zakładach ą- 
cych te surowce, 

Na przeszkodzie pełnej mobilizacji o- 
szczędności w gospodarce materiałowej 
stoją biurokratyzm, konserwatyzm. brak 
dostatecznej w rozwiązywaniu 


problemów technicznych. Cały szereg 
norm, mimo oczywistej ich dezaktu- 
alizacji nje zostało enionych. Przy 
współudziale biur h, in- 
stytutów naukowo ch, wyna- 
lazców i racjonalizatorów, można już 


s na podstawie ostatnio  zgłoszo- 

PAZ osiągnąć oszczędności 
bhen z stali rzędu dziesiątków tysięcy 
ton”. 


„Zadaniem w pierwszej kolejności na 
rok 1953, szczególnie zadaniem inżynie- 
rów i techników zatrudnionych w go- 
spodarce materiałowej, w biurach kon- 
struktorskich, w instytutach naukowo- 
badawczych i b w produkcji, 
jest podjęcie wszystkich środków, które 
umożliwią 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Pom £ miagh, 
żenie ustalonych 


i kooper: między- 
zakładowej, wobec licznych zry- 
Wi w dostaw sprzetu, apara- 


tury i maszyn, od czego zależą plany 
p: i inwestycyjne zakładów — 
RER = 


WARE na rok 1953 jest upo- 
rządkówanie kontroli technicznej jakości 
we wszystkich zakładach pracy w Pol- 
sce, pełne wprowadzenie znakowania 
ed arie „zniesienie anonimowości 


4. Dyscyplina techniczna szwankuje na 
bardzo wielu odcinkach obsługi Mma- 
szyn i urządzeń, ich konserwacji i re- 
montu, Bazy remontowe są szczupłe i za- 
niedbane. Generalnie występuje zjawi- 
sko niedostatecznego zaopatrzenia w 
części zamienne. > 

Wprowadzenie instrukcji procesów 
technologicznych i niezwykle skrupu- 
latna kontrola ich przestrzegania stano- 
wią podstawową dźwignię pokonania 
trudności na tym odcinku. 

5. Mimo poważnych postępów niedo- 
statecznie wykorzystywane są istniejące 
zdolności produkcyjne. Konserwatyzm 
pokutujący jeszcze w dziedzinie norm 
technicznych urządzeń, * maszyn apara- 
tury, kotłów, powoduje niewłaściwe pla- 
nowanie nowych inwestycji, mimo istnie 
nia poważnych niewykorzystanych 
możliwości w starych zakładach pracy. 

Stąd wnioski: należy upowszechnić 
metodami propagandy  techniczno-pro- 
dukcyjnej oraz wszystkimi innymi środ- 
kami dotychczasowe osiągnięcia w dzie- 
dzinie łamania starych norm technicz- 
nych w e modernizacji i re- 
konstrukcji | Lig najbardziej przesta- 
rzałych urządze: 

6. Doświadczenie pierwszych trzech 
lat Planu 6-letniego, a zwłaszcza 1952 
roku wykazuje, że wysokie koszty inwe- 
stycji stanowią poważną przeszkodę dla 
właściwego rozwiązywania zadań gospo- 
darki narodowej. Nadmierne koszty 
powstają przede wszystkim wówczas, 
gdy podejmuje się nowe inwestycje za- 
miast możliwej rozbudowy i rekonstruk- 
cji istniejących zakładów. 

Wciąż brak jest dostatecznego sto- 
sowania krytyki i samokrytyki jako 
metody pracy w analizie projektów, 
przede wszystkim w samych biurach 
projektowych. Unika sie na ogól pu- 
blicznej dyskusji nawet na temat po- 
pełnianych, rażących i oczywistych 
dla każdego błędów. Duży wpływ na 

zerosty w projektach ma także lek- 
komyśkiość inwestorów i obojętność 
wykonawców wobec niekiedy jawnych 

braków, wadliwości i rozrzutności w 

dostarczonej im dokumentacji tech- 

nicznej. 

Straty w cemencie, w cegle i wapnie 
są bardzo poważne. Niedostatecznie u- 
powszechnione są dotąd już osiągnięte 
postępy w racjonalnym zużywaniu mate- 
riałów budowlanych i w stosowaniu no- 
wych materiałów budowlanych. 

Wynika stąd, że w dziedzinie projek- 
towania dokumentacji technicznej, kon- 
troli wykonawstwa budowli, oszczęd- 
ności materiałów budowlanych, wyko- 
rzystania sprzętu budowlanego można o- 
siągnąć bardzo poważne wyniki. 

Wynika stąd również, że można bar- 
dzo poważnie obniżyć koszty budowy i 
zmniejszyć zużycie materiałów. 

7. Na VII Plenum Prezydent Bierut 


poważne zmniejszenie w roku | zwrócił szczególną uwagę na koniecz- 


1953 zużycia surowców, półfabrykatów, ność forsowania mechanizacji pracy. 


po- 
ważna ilość wniosków pei o 
skich w Lanmen małej mechanizacji. 

Stąd wniosek: po to, by forsować ma- 
łą mechanizację 


kJ należy wykorzystać 
wszystkie dotychczas zg; ne uspraw- 
nienia i udoskonalenia drogą kon- 


kursów, ankiet i propagandy technicz- 
no-produkcyjnej spowodować ich dalszy 


8. Ponieważ ilość uczniów w szkołach 
zawodowych wszelkiego typu jest w za- 
sadzie wystarczająca, należy  ześrodko- 
wać uwagę na SPR jakości na- 
uczania i wysu na pierwszy plan za- 
gadnienie programów szkolenia, pomocy 
naukowych, wyposażenia warsztatów 
szkoleniowych, bazy  materiałowo-tech- 
nicznej wyższych uczelni, 

Należy również, idąc po tej samej 
linii walki o jakość, zwiększyć wymogi 
kwalifikacji w zakładach pracy, spraw- 
dzać zgodność zaszeregowań ż posiada- 
nymi kwalifikacj „ uzupełniać niedQq- 
stateczne teoretyczne i praktyczne wy- 
kształcenie młodych absolwentów szko- 
leniem  wewnątrzzakładowym metodą 
rnana i indywidualnego naucza- 


aż względu na stałe wysuwanie się 
we współzawodnictwie pracy nowych 
uzdolnionych i żądnych wiedzy przo- 
downików pracy. należy zapewnić im 
opiekę, ułatwić i umożliwić osiągnięcie 
wyższego poziomu wiedzy zawodowej, 
nie tylko przez wysyłanie do szkół, ale 
również przez indywidualną opiekę, sta- 
nowiącą czyn społeczny tych inżynie- 
rów i techników, którym leży na sercu 
problem wychowania utalentowanych i 
uzdolnionych kadr z szeregów klasy ro- 
botniczej. 


Ostro stoi również konieczność sa- 
mokształcenia kadr techników i in- 
żynierów. Zmiany w technice i orga- 
nizacji produkcji są tak bkie, że 
wczorajsi fachowcy stoją to bez- 
radni wobec nowych zadań i zagad- 
nień techniczbych. Każdy zakład pro- 
dukcyjny szkołą — takie jest hasło 
i założenie, jeżeli chcemy rzeczywi- 
ście spowodować wzrost produkcji, 
ułatwić walkę o. wykonanie planu, 
osiągnąć równomierność i rytmicz- 
ność produkcji. 


Wszystkie wymienione zadania zna- 
leźć winny odbicie w planach uspraw- 
nień organizacyjno-technicznych, stano- 
wiących nieodłączną częśź planu pro- 
dukcyjnego każdego zakładu pracy. A- 
ktywny twórczy udział we właściwym 
opracowaniu tego plenu na r. 1953 jest 
obowiązkiem każdego inżyniera i tech- 
nika. 

Przygotowaniu do tych prac winien 
towarzyszyć odpowiedni wysiłek samo- 
kształceni wy w celu poznania dróg i 
me rozwiązują analogiczne 
problemy produkcyjne i tec z" in- 
żynierowie i technicy w Zwi Ra- 
dzieckim. 


Wykorzystanie, pogłębienie i rozpow- 
szechnienie na wszystkie zakłady przo- 
dującej dokumentacji technicznej, sprzo- 
dujących metod pracy Związku Radziec- 
kiego, gruntowne przestudiowanie i wy- 
korzystanie doświadczeń radzieckiej or- 
ganizacji pracy, organizowanie szkole- 
nia i podnoszenia kwalifikacji na przy- 
kładzie przebogatych doświadczeń w tej 
dziedzinie Związku Radzieckiego, nieu- 
stanne śledzenie za wszystkim, co się 
dzieje w dziedzinie techniki i nauki w 
Związku Radzieckim, co jest nam dostęp- 
ne dzięki bogatej literaturze technicznej 
i czasopismom sprowadzanym do kraju 
— oto co stanowi o przyśpieszeniu po- 
stępu technicznego, co znakomicie ułat- 
wia przeskok od zacofania technicznego 
do nowoczesnej socjalistycznej techniki”. 

y program Frontu Narodo- 


e 


Nr 285 = 


wego zawiera już najbardziej ogólne 
wyty: astępnego Planu 5-le! 
e UA tomiast 
gospodarki 


zarodówej, Harmonian 

TOZW: przemy: rolnictwa, 

tej yg tawie pełniejszego znacznie 
w Planie 6 


tnim 

materialnych i kulturalnych potrzeb 
` mas pracujących. Punktem wyjścia dla 
programu prac nad przygotowaniem 
projektów tego planu jest da 
ustalenia wych proporcji rozwo- 
sju przemysłu i rolnictwa oraz takie Oe- 
po programu produkcji i postę* 
EGO które zapewni naj- 


eMas wydajność społecznej prący i 
najwyższy przyrost dochodu narodo- 
wego. 


W walce o najwyższy wzrost docho* 

du narodowego, o pełną efektywność 4 
celowość inwestycji przy najmniejszym 
ich koszcie, o możliwie największy przy- 
rost produkcji przemysłowej przy najs 
niższym możliwie zużyciu w i 
przedmiotów pracy — wysuwa się na 
czoło zagadnienie pełnego wykorzystania 
niezmierzonych zasobów surowcowych i 
energetycznych naszego kraju. 


Wchodzimy w okres realizacji tych za* 
powiedzi, okres długofalowych prac nad 
pełnym uruchomieniem dźwigni rozwoju 
rolnictwa przez okiełznanie i podporząde 
kowanie woli i potrzebom człowieka po- 
tężnych sił przyrody, siły wód, klimatu; 
wartości biologicznych gleby oraz drze» 
miących we wnętrzu naszej ziemi cen- 
nych życiodajnych złóż rud, minerałów, 
paliw płynnych i gazu.” 

Przygotowanie planu 5-letniego wyma» 
ga usilnych prac w ciągu najbliż. 
szych lat z udziałem bardzo licznego szta= 
bu naukowców, specjalistów technicz= 
nych, planistów i ekonomistów. Poziom 
techniki, jaki osiągniemy w latach 195% 
do 1955 zaważy rzecz jasna na odpowied* 
nim rozwoju produkcji i techniki w pier- 
wszych latach planu 1955—1960. 

Zadaniem naszym jest więc nie tyl- 
ko intensywne przygotowanie projek= 
tów, związanych z opracowaniem na- 
stępnego planu 5-letniego w oparciu 
o ogójne wytyczne podane w progra- 
mie ontu Narodowego. Naszym za- 
daniem jest również tak usprawnić co 
dzienną pracę, tak szybko wdrożyć do= 
stępne nam elementy postępu tech- 
nicznego, aby móc w końcowym eta» 
pie Planu 6-letniego nakreślić sobie w 
wielu dziedzinach zadania jeszcze śmiel 
sze i piękniejsze niż te, które dziś się 
przed nami rysują. 


W świetle takiej perspektywy moż- 


na w pełni ocenić pokojowy. charakter ~ 


naszej gospodarki, naszą wolę utrzyma= 
nia i utrwalenia pokoju, naszą wolę za- 
bezpieczenia siły i potęgi naszego kraju. 
Możemy budować spokojnie i czujnie na- 
szą piękną przyszłość. Na straży pokoju 
stoją niezwyciężone siły państwa radzie= 
ckiego, krajów demokracji ludowej i 
światowego ruchu pokoju. Jeżeli są je- 
szcze wrogie siły, które działają we- 
wnątrz kraju z poduszczenia wrogów 
Polski: imperializmu amerykańskiego d 
jego satelitów, to wiemy z całkowitą pey 
ą, że w miarę realizacji naszych 
planów zostaną one do końca wykorze- 
nione i zlikwidowane. (oklaski) 


Jedność moralno-polityczna narodu, 
która w ramach frontu walki o reali- 
zację Planu 6-letniego i następnego 
planu 5-letniego stanowi i stanowić bę. 
dzie rosnącą siłę napędową naszego 
zwycięskiego rozwoju, zapewni szyb- 
szy postęp dobrobytu materialnego i 
rozwoju kultury. 


Inteligencja techniczna odgrywa w 
tym procesie cementowania jedności 
narodu i realizacji Planu 6-letniego i 
następnego pianu 5-letniego ogromną 
rolę. Związana z ludem, związana z 
klasą robotniczą, z masami pracujący- 
mi wsi, inteligencja ma przed sobą 
piękną drogę rozwojową, drogę, która 
oznacza rozkwit polskiej nauki, tech- 
niki, kultury i sztuki, dobrobyt i szczę. 
ście narodu!” Boni o E: CWA ESE, ) 


PREZYDIUM WOJEWÓDZKIEJ RADY NARODO- 
WEJ—WYDZIAŁ HANDLU komunikuje, że w dn. 
od 6 października do 15 a> br. będą mae 
dawane na wrześniowe bony jęsno-tłuszczow: 

na kupon nr 1 śledzie solone w deh, ącej ilości: 
1) po oai kg śledzi solonych dla osób posiadają- 
cych bony kategorii 1-S, I-U, II-S. 2) po 0,30 kg 
śledzi solonych dla osób posiadających rę * ka- 
tegorii I—A, I—B, I—C, II=A, II—B, II—C i IM--A, 
II—B, III—C. 3) po 0,25 kg śledzi solonych dla o- 
sób posiadających bony kategorii R—A, R—B, R—C 
oraz Dz2—A, Dz2—B, Dz2—C. (8644 


PRACOWNICY POSZUKIWANI 


STOLARZY I TAPICERÓW na prace akordowe i na 
umowe o dzieło, oraz zaawansowanych uczniów sto- 


larskich i tapicerskich zaangażuje natychmiast 
Spółdzielnia „RZUT” w Toruniu, ul. Staligradz- 
ka 53. (8587k 


MAGAZYNIERA-NARZĘDZIOWCA BRANŻY ME- 
TALOWEJ zatrudni natychmiast Spółdzielnia Pra- 
cy „PRECYZJA” Bydgoszcz, Al. 1 Maja 99. (8632 


WOŻNICĘ oraz robotników na dobrych warun- 
kach przyjmie od zaraz Zbiornica Surowców Wtór- 
nych Sp. Pr. Bydg. ul. Kowalska 8. 8. (8631k 


1 PALACZA do do obsługi centralnego ogrzewania, 
3 ŚLUSARZY narzędziowych, 3 MĘŻCZYZN do 
prac fizycznych, 2 NASTAWIACZY do pras,- oraz 
30 KOBIET do lekkich prac akordowych, przyjmie 
F-ka Okuć Meblowych Bydgoszcz, ul. Fordoń- 
ska 44. (8643 


|TAPCZAN nowy otwie- 
F SPRZEDAŻ 5 


irany sprzedam. Byd- 
| goszcz, Jasna 23-7, 

MASZYNĘ do szycia kry-| BIBLIOTEK. 

tą sprzedam. 1 Maja 95-8a ei R, 


Ae Aaka, 
1 ialni żka 
III piętro, podwórze, pra-| oe kę, syp ę, 


krzesła sprzedam. 


wo — Cytulscy. (85608 Bydgoszcz, ul. Sniadec- 
DOM jednorodzinny z kich 381. (8806g 
ogrodem sprzedam. Byd- MOTOCYKL NSU 200 


Wi- sprzedam. Drapała Stani- 
(8614g sław — Brzoza. 


zcz (Miedzyń) ul. 
ca 15. (8602 


REDAKCJA I 
Czerwonej Armii 20. Centrala telefoniczna: 33-41 


Dział ogłoszeń w Bydgoszczy: Generalissimusa Stalina 2 
s ea Konto PKO IKP nr VI-140. 


(Pod Arkadami). Tel. 


ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 


- PIEC przenośny, lampę 
1|wiszącą sprzedam. Byd- 


goszcz, Kopernika 7-3. 
1 (8630g 


MATERIAŁ na płaszcz 
brązowy sprzedam, Byd- 
goszcz, Długa 1-5. 


BUFET bardzo dobrym 
stanie sprzedam. Dworco- 
(8628g 


SETKĘ „Saks”, piec ża 
łopalny sprzedam. 
Maja 132-3 od 15-tej. 


MOTOR-NSU 600 z ko- 
szem sprzedam. Piła, 
Świętojańska 11. (8505 


MASZYNĘ do szycia 
sprzedam. Dolina 5-3 od|wą 25.6. 
godz. 15 do 20. (86095 


pkn 
ŁÓŻKO kompletne, leżan- Pokoju 


kę, toaletkę, palto zimo- 
umeblowanego 


we, sprzedam 
korzystnie. Zduny 1-5, 

poszukuje od zaraz dla 
samotnego pracownika 


(85958 
BIAŁE łóżko . żelazne|Biuro Proj. Przem 
sprzedam. Adres wskaże 


IKP Bydgoszcz. 


wego Rt, poi 
stół, lus: a (8295 
1 Maja 43-3. 


SYPIALNIĘ kuchnią — Poz- 
sprzedam. Bydgoszcz, Plac |naniu, zamienię na miesz- 
Poznański 7, warsztat w|kanie Bydgoszczy. Wiado- 
podwórzu. (8621g rj St. Czarneckiego 


(85805 
MASZYNĘ do cia 
benkową Pon aom KUPON wełny ubranio- 
dam. Pomorska 46-2. wej zamienię na dywan. 
((8613g [Oferty IKP Bydgoszcz 
m aMi | 0005". -(8625g 
PIANINO nowe czarne 


tapczan szeroki, piecyk 1 POKÓJ kuchnią, alkową 
żelazny stałopalny, fotele, |i strychem w Łodzi za- 
radiostolik tanio sprze. |mienię na 2 pokoje kuch- 
dam. Adres wskaże IKP |ni ŁOM je niy tę 

OSZCZ. ą ku wzg É 
ph a diesen rl E Gaa} e kój kuchnią w Bydgosz- 
KAMIENICY część w Byd|czy. Wiadomość Byd- 
goszczy sprzedam. Adres | goszcz, ul. Mickiewicza 13 
Saina IKP nówiug” ä parter. (8598g 


nn | POROS duży UŻY WALNOŚCIĄ 
PIANINO koncertowe mar|kuchni Al. 1 Maja zamie- 
ki „Mauthey” oraz bi-|nię na 2 pokoje kuchnią. 


bliotekę sprzedam. Plac|Koszty remontu zwrócę. 
Boh. Stalingradu nr 18-1. |Oferty IKP saa 
(8594g ' 8611”. (8611g 


1 33-42. 


E| skie. 


ZGUBIONO kartę mel- 
dunkową, nazwisko Woź- 
niak Stanisław, zamiesz- 
kały Pluskowęsy "W 


ZGUBIONO przepustkę 
służbową nr 1659. Byd- 
goszcz, Zakład Obuwia, 
Anna Olszewska, (8603 
— -c 
ZEGAREK damski mar- 
ki „Doxa” z branzoletką 
zgubiono. Uczciwego zna- 
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem do Re- 
dakcji IKP (8600 


ZAGUBIONO 2 karty mel 
dunkowe: nr R-VI 82290, 
R-VI 82291, wydane przez 
MRN Węgorzynie, oraz 'le 
gitymację służbową 157, 
wydaną przez Wy: o- 
światy w bozie na naz- 
wisko Jan ewicz Piotr 
i Albina. (8559k 


ZAGUBIONO karty mel- 
dunkowe na nazwisko Fo 
jutowska Maria i Foju- 
towski Władysław—Izdby, 
pow. Mogilno. (8583k 


2309009090000000600004000 


Podziękowanie 


Za nadesłane liczne ży- 
czenia i kwiaty z okazji 
naszych Złotych Godów 
składamy wszystkim kre- 
eb arm znajomym nasze 
najserdeczniejsze podzię- 
kowanie. Feliks Toma- 
szewski z żoną. (8610g 


AGUJE KOLEGIUM. — WYDAWCA I DRUK: SPOŁDZIELNIA 
DEMOKRATYCZNA — NOWA EPOKA", WARSZAWA, SNIADECKICH 16 


ng rez rs 
ry 1 (8605 


OBELGĘ rzuconą na ob. 
Witomską Ksawerę odwo- 
łujemy jako nie prawdzi- 
wą. S. Urbańska, J. Las- 
kowicz, W. Urbański, 

z (4848 


MASZYNY do szycia re- 
peruje i kupuje oraz s, 


ści. Adres B 
Śniadeckich 4 39-15 Gożwó. 
rzu). (8497g 


oszczerstw w dn. 27. IX, 
52 przeciw mojej osobie i 
rodzinie. W przeciwnym 
razie sprawę skieruję do 
sądu. Piasecka Rozalia, 
(85935 


PRACOWNIA dziewiarska 
Św. Trójcy 28-5, wykonu- 
je z powierzonej wełny 
solidne i efektowne swe- 
try, sukienki i inne. 
(8624g | — 


POMOC domowa potrzeb- 
na. Bydgoszcz, ul. Śnia- 
deckich 26-3, 


— 


PANIENKA do nabiera- 
nia oczek natychmiast po 
trzebna. Oferty IKP Byd- 
goszcz 8608”, (8608 


1 


WYDAWNICZA 


„W BYDGOSZCZY, CZERW. ARMII 18/0, TEL. 33-41, 33-42, DRUKARNIA 1899. 


(86168 | z} 


"IE pesa | ma N 


Dnia 28 września 1952 r. zmarła po długich 
i eon e o T opatrzona Sakramen- 


Władysława Pińska-Romanowska 


z domu Majewska — przeżywszy lat 36 
Pogrzeb odbędzie się w środę dnia 1. X. br. o 
godz. 16.00 z kaplicy Szpitala Powiatowego na 
cmentarz parafialny Matki Boskiej. W zmar- 
łej tracimy szczerą i dobrą koleżankę, 


„Cześć Jej Pamięci” 
SEKCJA POŁOŻNYCH 
Inowrocław, we wrześniu. 1952 r. (8224 


Dnia 29. 9. 52 zasnął w Bogu opatrzony Sakra- 
mentami św. mój kochany mąż, nasz drogi 
ojciec, teść, dziadzio, brat i wujek ś. p. 


Jan Kłosowski 


m. rzeźnicki lat 76 
Pogrzeb odbędzie się dn. 2. X. 52 o godz, 15.30 
z kaplicy cmentarza Starofarnego przy ul. Grun- 


waldzkiej. 
8617g) RODZANA 


KI - 


mmm; 


RUTYNOWANY księgo- 
wy, bilansista, z powodu 
zmiany miejsca zamiesz- 
kania przyjmie w Byd- 
goszczy posadę gł. księgo- 
wego ewent. inną w księ- 
gowości od zaraz. Oferty 
IKP Bydgoszcz 8591”, 

(85918 
EORR R TY ZO TARARE "PARSE 
Papier biały gazet. rot. 
mat. kl. VIL 50 g 63 cm. 


KUPIĘ barak w dobrym 
stanie. Zgłoszenia IKP 
Inowrocław. (8223 


WESTFALKĘ kupi kupię. A- 
dres wskaże IKP Byd- 
goszcz. (8597g 


| POKOJU POSZUKUJĄ | |; 


ZZ eeen. 
KAWALER na stanowisku 
poszukuje pilnie pokoju 
umeblowanego przy- kul- 
turalnej rodzinie. Oferty 
IKP Bydgoszcz „8622”. 

(26225 


50, Piłce 
š nekro ogi 3 z) 
dy zyc rubryce 30 zł za i maż 
W niedziele i święta 50% drożej. 


